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Endecki poseł Tarnawiski PAT się w 
Sejmie przedłużenia wojennych ustaw wyjąt- 
kowych. (W uzasadnieniu tego wniosku powo- 
ływał się na wulkan Europy, na podminowane i 


. 


wę. przegraną, SSA . deki Z tym 


parlamentem nie wiedział, co począć, W poło | 


wię składał się z socjalistów (156), . w poło- 
wie z katolików (partito popolare). Ci ostatni. 


i 


górników ma charakter aż decy i tak samo robotnikom polskimi T ło niezwłocznie po za- 


spofzojnie się zakończy. 


warciu polju i uchwaleniu konstytucji, w 


A a nas taki p. Tarmawski jowólje sięjchwili, gdy w kraju panuje zupelny spokój! 


ną to, co się dzicje we Włoszech i Angiji, aby | 
domagąć się ustaw NAP POP RYC przeciwko 


Listy z 


„ 0.aieuieczalna głupoto reakcji polskiejł 
R 


zuje wszystkie przyjęte ogłoszenia od © 


* Niemcy, Włochy, nawet Anglia — inne py ar 


podstawy porządku społecznego we Włoszech 'demagodzy najpierwszego kalibru nie poma- 
i w Anglji. Cudzoziemcy, którzy coraz częściej /gali bynajmniej rządowi p. Giolittiego, który 
nawiedzają nasz kraj, nadziwić się nie moga „musiał i chciał sianąć na linji środkowej, po- 
nastrojowi, spokojowi, panującemu u nas,’ jm smd walczącemi na śmierć i życie partjami 
emi, Wszyscy jeszcze pamiętają scenę j 
przeżywają u siebie. W dziennikach . angiel-| cią tego powojennego parlamentu, 
skich czy włoskich — mówi się tytko o poeci bk dejfutowaui socjalistyczni zgłosili się 


na 


Paryża. 


(Korespondencja własna). adi 

Kieremskt o powstaniu Kronsztadakiem. — Wrażenia, szopki kadeckiej — Bredaie 
„prawych kadetów ma temat rewohuoji, Zielonej Międzynarodówki i odbudowania Rosji 
Spotkateśń sią tn a p poc race | orne oug trenu” mana 


kach, o buntach, o o gwaltach. "To znaczy — mu. ! 
simy różnicować: mówi się o strajkach w Air 
, gwalty stały się od kilku. miesięcy specjal- | 
nością Włoch. Drukowalismy na tem jelaga] 
przed kilku miesiącami artykuł pod naglów- 
kiem „Włoskie kratery" i w artykule tym ko 
łożyliśmy przyczyny i stan obeeny gyłuacji | 
społecznej we Włoszech. Psychoza powojenu- 
na znalazła sobie ujście na włoskiej alemi w 
anarchistycznych zamachach na fabryk; i pała- 
ce.obszarników. Robotnicy wyrzutali admini- 
strację i brali w posiadanie nietylko własność ; 
ale i zarząd. Obszarnicy i fabrykanci, ucieka- 
jąc z Lombardji i Toskanii zgłosili się de pre 
zydenta rądy ministrów starego Giolittiego i 
żądali interwencji wojska. „JWiojsko — „od. 
rzekł: Giolitti, — Chcecie artylerji? Dobrze. 
Zaczniemy tedy od waszych tabryk.." Fabry- 
kanci odchodzili z twitkiem, śl ale nie zło- 
rzecząc. W tym bowiem kraju rodził się kie- 
dyś Makiawel. Ten kraj od wieków najlepszą | 
ma dyplomację — nietylko w Watykanie ale 
przedewszystkiem w Kwśrynalo. "To był kraj | 
Cavotra ; dziś jest to kraj Giclittiego. Ten | 
stary, hapewno najmędrszy ż pośród mężów | 
stanu Europy współczesnej — nie chciał przy. | 
słać artylerji na pomoc kapiiałowi, 
sam jest najlepszym i najw.erniejszym broń. 
cą. Wiedział, że krater wypali się sam w bez-! 
myślnej i rujnującej walce. Anarchiści rzucali ! 


- bomby do sali rady miejękiej w Bolonji, w tea. | 


trze Diana w Medjolanie. -Tu t tam były ofia-; 
ry w ludziach: zginęło kilku radców miejskich 
z prawicy. Odpowiedziały na te zamachy „ła- 


sci“, organizacje bojowe czarnej seciny spole- 


| nych. ze skrajnej prawicy spolecznej. 
się palenie Domów Ludowych, mordowanie 


cznej, prowadzone przez studentów z cichym, 
tajemnym współudziałem rządu ; depuioya" . 
Zaczęło |; 


na ulicach „komunistów“, zaczęły się wyprawy 
karne do „miejscowości, w których. komarmistów 
miało być 'więcej. Zaczął się i trwa ponoć jesz- 
cze bialy terór, najokrutniejszy ze wszystkich, 


'teror żyjący ze Środków klas posiadających, | 


przybrani wyja p fad Sk 
kam; czerwonemi w ach i króla wołodzą- 
tego na salę powitali okrzykiem: niech żyje 
socjalizm! Zdawało się wiedy we Włoszech i 
na. widnokręgu świata, że zbliża się wielka 
chwila zasadniczego przeobrażenia społeczne- 
80, że Włochy dojrzały, juś do przewrotu spo- 
łecznego, 

Te była tylko iluzja. guia którzy do 
parlameniu wysłali zwartą falange postów so- 
cjalistycznych zamiast popierać ich, podtrzy- 
mywać ich energię reformistyczną, z powagą 
godmą narodzin. nowego świata, rozpadli się 
na różne frakcje, skapitulowali przed syreną 
Kremlinu, zniszczyli w tych walkach bezpłod- 
nych, posisycanych przez prowokatorów burżu- 
szji i Giolittiego, cały autorytet socjalizmu a 
następnie poszli pod nóż morderczy bojówek 


z pod czarnego znaku. Wszystko to odbywa- 


ło się bez udziału praw wyjątkowych, ustaw 


wyjątkowych. Tu i owiizie zapowiadano takie| 


jusiewy na drodze dekretów specjalnych na 
czes krótki, a a aaro © TAE 
j we wybory: 


„Sytuacja jest zmienioną" — pisze stary 


‘iis podszyty kondotyerem, wierny słowom Ma- b 
kiawela, kióry od męża stanu florenckiego żą- | potw 
„dał alby łączył w sobie pierwiastki „lisa i Iwa“ jT! 


Miejmy nadzieję, że się lis omyli i wybo- 
ry włoskie nie wypadną po myśli rycerzy bia- 
.łego teroru. 


I w Anglji niema praw P SINA I 
chòt to naród taki zimny i rozsądny i choć 
bustuacją nasza, 

PY kontynentalnej, stawia robotnikom naszym 
ża Wzór związki zawodowe angielskie, spokoj- 

6, zrównoważóne, „bogate“ — — wybuchają tam 

2 żywiołową siłą olbrzymie strajki. I chociaż: 
one wybuchają, grożąc paraliżem całemu życiu 


PORĘ r kraju, ustaw wyjątkowych tam 
niema. 


„Morning Post", wielki organ najczarniej- |sa 
szej burżuazji angielskiej, monitor wszechświa. | 


zresztą burżuazja całej Euro-| 


pchany ich żądzą, . ich strachem, ich samoza- |towej reakcji — wzywa do ich zaprowadzenia. 
chowawczą, rozpaczliwą energją. Broń, amu- | Ale rząd angielski nie militaryzuje robotniei 


 micja, pieniądze, zapewńiona opieka policje | ków, nie zakazuje zgromadzeń, nie rozwiązuje | 
Giolitt: czekał w Rzymie. Nashichiwał i gdy | związków, mie zawiesza gwarancji wolności e-| 
zauważył. że anarchiści i komuniści mają spra- jsóbistej, mie koal:skuje pism. I olbrzymi strajk | 


dziłem go, is inilodinäeje jego Fyrer gend wy- | Rosji, od takiu tego uzależniając 
padków kronsztadziich prześlę do „Robotni* dzymsnodawą, a w szczęgójności — 


ka“ i dò bratniego „Dziennika | Tmdowego* w 


paa 
Jak widać z tego. Kierenski jest optymi-. 


Chicago. Podaję więc jego słowa w ścisłem stę, a idea dawnej Wielkiej Rosji (oprócz Krór 


streszczentu. 


„Obecne wypadki w Rosji nie eą dla do 
niespodzianką i zarówny dla mnie, jak i dla | 7777 
moch przyjaciół charakter i pochodzenie tego 
ruchu rewolucyjnego są nmajrupełniej  zrozu- 
miale: Twierdziliśmy jeszcze przed rokiem, 
że likwidacja awantur Kołczaków i Deniki- 
nów wraz z zakończeniem europejskiej inter- 
wencji, i wenowienie z „Rosją stosunków han- 
dlowych, nietylko, że nie wzmochi bólazeniz.- 
mu, jako systemu państwowego, lecz przeciw» 
nie, wszystko to się złoży na lkwidację same- 


pitalistycznego systemu rczego mo- 
skiewskiego komunizmu, a Vkwidacja sztucz 
nych renkcyjnych awantur, winna była wyka- 
zać istotną siłę nienawiści narodowych mas 
robotniczych do czerwonej tyranji, Sprawdziły 
się = moje przewidywania; przypue” 

że przypominacie sobie, że mówiłem 
wam przed 6 miesiącami ee to samo! 


odrzucaiącym zarówno reakcję, jak i tyranję ; 
polszewiekiego komitetu. Bezwa- 
takowe zjawiają się į jeszcze się zjawią ad- 
rnosecinnego, starające się 
lim przecież ruchu ma- 
,sowym. Obowiązkiem katśiego myślącego de- 
mokraty jest zrozumieć istotę tego powsiania 
i zdać sobie sprawę z tego, że raz rozpoczęta | zy 
walka z komisarzami sow'eckimi, skończy siej 
zwycdięstwem narodu, choćby chwilowo skom- 
ezyla się klęską. Nia mają racji ci, którzy przy- 
jpisują początki tej rewolucji narodowej — ini- 
jelsi, łub przewodnictwu jakiejkolwiek 
partji politycznej, jak np. socjalistów-rewólu- 
cjonistów.. Tak, jak kańdy prawdziwy ruch re- 
wolucyjny, obecne powstanie jest zupełnie 
samoistne, a fola partji politycznej sprowadza |, 
a do organizowania, łączenia sił rewoliryj- 
ych i do wyjaśnióńnia masom znaczenia 
im, jak również przedsiaw'enia istotnej 
| ideologii Wielkiej Rewolucji, skażonej boisze- | 
wicką demagogia. 


Pyzakonany jestem zupełnie co do ostale- 


|cznego wprawdzie, 


| 


lestwa Kiongresowego i Finlandji) nie wycho:- 

dzi z głowy ani jemu, ani też jego towarzy- 
szem. Pozatem ostatnie jego zdanie mówi a 

wyraźnie - że ne uznają oni i mie 


grapy. Kierenskiego państw 
Podczas, gdy my chcemy wolaości i niepodło- 
głości ludów kresowych — Kierenski i jego to: 
PZ a ARG A 
» Rosjąt 


Niedawno ZAS: się być na sperjainem 
zebraniu nazywającem się zupełnie atmoczą 4 
członków byłego klubu Arican AAA 
syjskiego“ i pod przewodnictwem starego ef 
deta Kedrina. O Rosji, jej stanie ekonomier 
wy i poktycznym mówił „jstinny” kadet Szef- 

tel. Było to zebranie prawych kadetów, tyck z 
kłórymi rozstał się Milukow, Winawór i imi, 
obecni Peera Pan Sześtel ace m A 
strasznie mądra mowę. a że mówił prędko i 
płynnie $ œo chwila się uśmiechał — dło po- 
dzielającego jego poglady audytorjum (mie li- 
gle „dobranego”), wię 
powodzenie miał prawie zupełne. 

Rewolucja bolszewicka według p. Sztefte- 


Jia to była walka między proletarjatem miej- 
wwalczenia 


skim i wiejskim (719. Otóż w calu 
bolszewizmu — trzeba, aby średnie klasy po- 
łączyły się z konserwatywnem chlopstwem, ale 
nietylko zgnieść należy bolszewizm, łecz i w: 
ogólności rewolucję w Europie — bo rewslu- 
cja socjalistyczna — to poakcja; pos jest 
indywidualizm, a zacofaniem — kolek! 

Po wypowiedzeniu tego filozoficzn=spotecz- 
nego (poglądu — zaprosił zebranych do Pozy- 
tywnej noboty, to jest do pizylęczema się do 
„Zielonej Międzynarodówkń”, którą tak pięknie 

w Butgarfji zapoczątkował Staabołinski, 

I dopiero ia cala „Zielona Międzynaro*- 
dówką* wziąć się ma do Rosj; bolszewickiej, 
bowiem ludzkość bez Rosji istnieć nie może a- 
P- Szteltelowi i jego kamratom zależy na rato-- 
waniu.. lmdzkościt, Tymczasem jednak „nim 
się ta łąka zazieleni* — radził, by. Ameryka: 
wysłała okręty z jadłem „ butami i papierosa- 
mi do Rosji, bo jak się o tem dowie wygłodzy 

na ludność, porzuci bolszewików i będzie to 
ae końca. 
Niektórzy. z zebranych n'eśmiało protesto- ` 
lub też zapytywali poprostu — do ja*. 
kiego portu mają dontynąć okręty z p P 
mi, butami i t. d. Na to mp. Szteftel się obru- 
szył i edpowiedział żę dla pesymisty jest miej- 
i „kwia- - 


cznyych _— oozgrywających cie myia-jece w „czerezwyczaice", a mie 
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tów inteligencji rosyjskiej" 
zwolenników „Zielonej Międzynarodówki). Bie- 
dny interlokutor nie zrozumiał potęgi „Złelo- 
i Mi odówii!'! 
Później wdrapał się na mównicę inny mę- 


swój cudowny sposób przeciw Leninowi, Kie- 
renskiemu it d. Otóż jak się wyraził, trzeba 
pogodzić naszych naturalnych  sprzymierzeń- 
ców: Francję i Niemcy, a wtedy przy pomocy 


tych państw urządzimy wyprawę na Rosję, któ- | działów. 


ra wyrwiemy ze szponów bolszewickich ż na 
nowo zestawimy pokrajane jej członki. 

Stary Kedrin wierzy w przyszłość Rosji, 
ile ma smutne wspomnienia z koalicyjnej 

i, bo jak zeznał, pod słowem honoru, 
28 marca 1921 r. Judenicz już wchodził do Pe- 
teraburga, Francja, Antglja, Włochy i Japconja 
obiecały pomoc, aż tu gdy flota ańg'elską za- 
częła bombardować: Knonsztadź i zdawało się, 
że następuje już koniec bolszewizmu, Anglicy 
przestali nagle strzelać, bo wzięli ze sobą tyl- 
ko 18 pocisków! (oburzenie na sali). 

Jednem słowem, zgubiła Judenicza ntry- 
ga angielska — a zwłaszcza generał angielski 
Haft, i tak np. przysłano Judeniczowi za wiele 
butów,-a za mało karabinów it. p. 

Po tych elegjach starego Kedrina, wstał 
jakiś młodzieniec į; krzyczał jak opętany .„Prze- 
kłeństwó tym, co nie wierzyli we Wrangla! 
Przekleństwo tym ©0 mu na pomoc. nie idą! 
Po tem jakaś pani na estradzie rozpłakała się, 
twierdząc, że wszystkiemu winien jest — Kie- 
renski. \ 

- Nietylko, że odbywają się tu takie łarsy. 
ale co ciekawsze składa się tu na ich organi- 
zowanie grube pieniądze. i 

Hieronimk?. 


“AEV 1021 r. 
BOT WET OEZYNWA BOWEN BTY AA ARCO 


E: po 
Mały feljeton. 
© facjalam a Inteligencja. 


Pod takim tytułem zamieści? w przedostat- 
sg" gg „Trybuny”* artykuł Karol Irzykkow- 


| Z bystnością psychołogiemą i śmiałością 
edna, właściwą autorowi „Pałuby”, a- 
ualizuje Irzykowski, nicuje zakamarki intelek- 
tu inteligenta polskiego. Jego rozprawa — Toz- 
prawia się bowiem w niej Irzykowski bez ogró” 


- dez z zaśniedziałością i rutynizmem . myślowym 


naszej inteligencji — przypomniała mi charak- 
terystyczne zachowywanie się inteligendji pod- 


wiada, jak to inteligencja tamtejsza. urzędnicy 
miejscy, zachowali się podczas krótkotrwałego 
strajku robotników zakładów miejskich. Poszło 


© pensje, których magistrat przed Wielkanocą | zienia fabrykacji, aż do najbardziej prezycyj: 


mie chciał wypłacić, chociaż pieniądze należały 
się i urzędnikom i robotnikom. Urzędników o- 
garnęło takie wzburzenie, iż zwrócili się do ro- 
botników, prosząc o pomoc i zapewniając o 
solidarności. upominali się, upomi- 
aali — bezskutecznie. Magistrat przyrzeka, 
mie 


ści — zastrajkowali. Strajk trwał krótko, bo- 
daj niecały dzień, ale pieniądze znałazły 
tychmiast zarówno dla robotników jak i 
rzędniików. Kto nie słucha dobrej rady, słucha 


psiej skóry. i 

6 Ale.. pp urzędnicy wileńscy, inteligencja, 
zafasowawszy już należność ni stąd mi zowąd 
ze świętem oburzeniem zaprotestowali,.. 
ciwko strajkowi. Sami najpienw judziłi a po- 


` tem schowali się za fartuszek „ładu i 
ku”. Cóż to, panie tego! strajki! A gdzie oj-|przez połączenie i 
obu przedsi 


` ROBOTNIB“, wt 


(za jakich uważa ;t. p. „hasta“, skdro pensyjki już mieli w kiesze- 
ni. Byłaby to zatem ilustracja nie tyle intelek- 
tu co rycerskości inteligencji. 


Ale to samo, co w Wilnie zdarzyło się nie- 


raz już i w Warszawie i w całej Polsce. Np. 
strafk kolejarzy, Kolejarze i 
ku przed 1% miesiącem walczyli nie tylko o 
siebie, ale jednocześnie o podwyższenie 
mika i t. p. dla wszystkich tych, co są na służ- 
bie państwa a więc i dla urzędników wszelkich 


mnoż- 


Wymyślania inteligentów na koleja- 
oraż na proletarjat popierający strajkiem 


ym kolejarzy czytaliśmy po różmych 


rzy, 


sprzeciwiając się strajkowi, jako zamachowi na 
„ład i porządek" oświadczamy, że jeśliby rząd 
chciał nam podwyższyć pensje i mnożnik, pod- 


orek, 19 kwietnia 1921 r. 


się siać źródłem centralizmu dla przyszłego 
państwa uiemieckiego, 


{odwagi cywilnej? I dlaczego proletarjat jest 
nieęskłonny 


s 


wyżki tej nie przyjmiemy”. Byłaby to logicz- 
ne, konsekwentne i piękne. To zaś, ao stale 
czyni inteligencja, ciągnąc korzyści z walki pro- 
letarjatu i równocześnie oczerniajjąc ten 
tarjat, jest nielogiczne, niekonsekwentne 
tohórzliwe. . 

Otóż to brzydkie słóweczko ładnie t. zn, 


trafnie charakteryzuja zachowanie się naszej |szy, 
inteligencji w bitwach toczonych przez prole-|ka drzewnego 


tarjat z kapitałem i z obecnym ustrojem. 
Dlaczego zaś inteligencja jest, naogół bło- 
tae , taka nierycerska i obłudna, dłaczego za 
plecami krytykuje, że aż ciarki przechodzą, a 
w czynach rejteruje, dlaczego brak jej maogół 


właśnie śmiały, konsekwonfhy i 
poddawać się frazegom szachrajskim ? 
, Rzucam te pytania, zaś inteligencja niechaj 
słę nad niemi zastanowi. 
Zysław. 


Niemcy. 
(Korespondencja wlasna) 


Akcja Stinnesa i jej polityczne skutki. — Powojenna koncen- 
tracja kapitału. 


Rok 1020 jest w Niemczech rokiem trustów, 
syndykatów, zrzeszeń i porozumień handlowo- 
przemysłowych w najrozmaitszej formie. Two- 
rzenie się koncernów jest w gospodarce ka- 
pitalistycznej zjawiskiem znanem. Powstawa- 
ły one jeszcze w czasach przedwojennych, u- 
możliwiając kapitałowi wielkiego przemysłu 
zarzucanie rynków światowych taniemi towa- 
ram; i przez pochłanianie przedsiębiorstw 
drobniejszych monopolizowanie w swych rę- 
kach sił i produkcyjnych kraju, co znowu da- 
walo im możność dowolnego bezkonkurencyj- 
nego podnoszenia cen na rynkach wewnętrz- 
nych. 

W czasie wojny tendencja ta wzmaga się, 
na co składają się rozmaite czynniki, a prze- 
dewszystkiem całkowita zależność _przetwór- 
czego przemysłu niemieckiego ód rodzimych 
surowców wskutek blokady, niski stan waluty, 
oraz fakt, że najpoważniejsze kraje wy vozo- 
we, jak np. Stany Zjednoczone, rozwinęły w 
czasie wojny własny przemysł wyczerpujący 
własne surowce. Dużym również bodźcem w 
kierunki rozwijania się tej tendencji byl 
wciąż wzrastający brak towarów. 

Typowym przykładem powojennej kon- 
centracji kapitałów w przemyśle niemieckim 
trycznego trustu Stinnesa-Siemensa. Oparty na 
szerokiej podstawie pewnej. ilości pierwszo 
rzędnych górniczo-hutniczych przeds:ębiorstw, 
obejmuje on stopniowo coraz dalsze rozgałę- 


mych gotowych wyrobów. 
Historja tego koncernu jest następująca: 


"hutniczo-elek- 


połączenie cały szereg technicznych udoskona. 
leń. 

„Unja Ren - Laba“, tworząca formę crga- 
nizacyjną syndykatu poziomego t. zw. przed- 
siębiorstwa o podobnej treści produkcyjnej po- 
stąpiła o krok naprzód i połączyła się z kon- 
cernami S'emensa-Halskego i Siemensa-Schue- 
kerta w jeden wielki trust, tworząc. zorganiz* 
wang potęgę, jakiej życie gospodarcze Nie- 
miec dotychczas nie znało. Wydobywają wẹ- 
giel i żelazo z własnych kopalń, sporządzając 
ogromne ilości półfabrykatów i gotowych wy- 
robów we własnych fabrykach; wobec czego 
gą w stanie pracować racjonalniej ; z mniej- 
szem zapotrzebowaniem kapitału aniżeli inne 
konkurujące z niemi przedsiębiorstwa. Utwo- 
rzenię tego wielkiego koncermu będzie miało 
jeszcze i ten skutek, iż wielkie przedsiębior- 
stwa, leżąęe zdala od ośrodków węglowych nie 
będą zmuszone walczyć z brakiem węgla, jak 
to było dotychczas. 


~ Idea tego nowego organu gospodarczego” 
powstała jeszcze w czasach przedwojennych i 
częściowo już wtedy się realizowała. Nigdy 
jednak do takiego rozwoju nie dochodziła jak 
w r. 1920. : 

Do „Unji Ren - Laba“ przyłączył się po- 


AP PCO EE 
Ogólna suma kapitału zakładowego a: 


nych przedsiębiorstw w truście wynosi w roku 


prole- | ny 
ilku. Podobny wypadek, wprawdzie na mniej 
szą skalę, zaszedł już w r. 1919, w chwili gdy 
[Prusy Wschodnie zostały nagle odcięte od Rze- 


rczy 
skutkami central:zacji 
ga 


Nr 10i 


Związek gospodarczy został więc powała- 
do osiągnięcia pewnego politycznego skut- 


wówczas to dwie wielkie fabryki włókni- 


połączyły się z niektóremi 
przedsiębiorstwami nadreńskiemi. R 
Gospoda proces koncentracyjny 18 


politycznej Niemiea się- 
jeszcze dalej i wykracza poza obręb granie 


(W czerwęu i lipcu 1919 r. turyńska grupa 
„Fiat“ zakupiła 200.000 akcji „Alpejskiego To- 
warzystwa Górniczego” w Austrji, przez 00 u- 
zyskała decydujące wpływy * przedsiębior 
stwie. Jednakże Włos, przekonali się d`sé 
prędko, że z nabycia większości akcji nie będą 
mieli żadnych korzyści, Nie mając we wlas 
nym kraju żelaza, chciał przemysł włoski za. 
warować sobie pokrycie swych potrzeb produk- 
cją „Alpejsk ego Towarzystwa". Fabryki te 
nie były jednak w stanie spelmić tego zadania 
za względu na brak koksu. Półtora roku miel, 
Włosi zwierzchnią władzę nad zakładami : w 
ciągu tego okresu nie udało im się sprowadzić 
do Włoch ani jednego nawet kilograma żela- 
ra; a drobna ilość, którą fabryki zdołały w tym 
czasie wyrobić musiała pójść do Czecho-Sł> 
wacji, jako zapłata za koks. 

Wśród takich okoliczności posiadanie ak- 
cji Alpejskiego Towarzystwa Górniczego było 
tylko balastem dla „Fiata“. Zwrócono się wo- 
bec tego za pośrednictwem finansisty wiedeń- 
skiego Castiglioni do io ści ao da 

zycją wykupienia połowy ilości akcji, będą- 
hd w posiadaniu włoskiem, grupa turyńska 
nie chciała bowiem wycofać się całkowicie. 
Odpowiedź Stinnesa brzmiała, że zainteresuje 
się tą sprawą tylko w wypadku, gdy będzie 
mógł posiąść absolutną większość akcji towa- 
rzystwa. Włosi skapitulowali i bez zastrzekeń 
przyjęli warunki Stinnesa. 

Stinnes nie zadowolił się jednak przyłącze” 
niem Alpejskiego Towarzystwa do przemysłu 
Rzeszy niemieckiej. Nabył również większość 
akcji firmy „Greiniz*, wielkiego ior. 
stwa dla handlu żelazem w Grazu i Trjeście, 
którego obrót w toku przedwojennym wyaosił 
40 milionów ówczesnych koron austrjackich. 

Kto wie czy również į ta akcja natury czy» 
sto gospodarczej nie wyda z czasem owoców 
politycznych, w postaci przyłączenia Austrji do 
Niemiec. Niemcy przynajmniej pokładają w 
niej wielkie nadzieje. 

"PWC? 4 jest po- 
czenie się Pow nego Towarzystwa Elek- 
trycznego (A. E. G.) z wielkiemi fabrykami 
wagonów Linkego - Hoffmana we Wrocławiu, 


bilansowym 1920 około 615 miL mk., a liczba ;Kapitał akcyjny tego zrzeszenia wynosi 850mil. 


zatrudnionych w nich roboiników przekracza 
200.000. 

iUnja wywiera wpływ również na wielką 
ilość przedsiębiorstw, stojących jeszcze na ge- 


i na- | CA 
= u- | Ren-Łaba*. 


prze- | nych w Alzacji i Lotarymgi: zostały odcięte od 


„Niemiecko-Łuksemburskie Zakłady Prze- 
mysłowe”, jedno z największych przedsię- 
biorstw wielkiego przemysłu, kierowane przez 
Stinnesa i Voegiera w połowie ubiegłego roku 
zawarły porozumienie handlowe z podobnem 
mieszanem — przedsiębiorstwem  „Gelsenkir- 
chen“ kierowanem przez znanego przemysłow- 
Dr. Kirdorfa. Koncern ten nazwali „Unią 
Przyczyną teg ozłączenia się była 
przedewszystkiem okoliczność, że oba przed- 
siębiorstwa były przez traktat pokojowy moc 
no poszkodowane, mianowicie przez  odłącze- 
nie zagłębi kruszeowych i węglowych położo- 


wnątrz koncernu, np. zakłady elektryczne „A. 
E. G.* są w wysokim stopniu zainteresowane 
w wielu zakładach przemysłowych, leżących w 
sferze intereeów Siemensa it. d. , 

` Dotychczasowe źrzeszanie się wielkich z3- 
kladów przemysłowych miało na celu interesy 
wyłącznie prywatno - kapitalistyczne. Z ze- 
spolenia się „Unji Ren - Laba“ z zakładami 
Siemensa-Halskego-Schuckerta wyłania się 
fakt o wiele donioślejszy. Złanie się tych 3-ch 
koncernów posiada niezwykle wyraźne zta- 
czenie polityczne. Trust ten prząść będzie w 
przyszłości nić łączności między Bawarją a 
Nadrenją i Berlinem. Pod powierzchnią abec- 
nej politycznej separacji między północą a po 
łudniem Niemiec będzie się tworzył i utrwalał 


swych źródeł surowców. Powstałe z tego po- 
wodu braki, dały się właśnie najlepiej usunąć 
wzajemne uzupełnienie się 


gbiorstw. Pozatem przyniosło owo 


mk., przekracza więc znacznie kapitał akcyjny 


koncernu Stinnesa. 


Otóż ten wybitnie koncentracyjny rozwój 
iębiorstw 


grupy, stojące na zewnątrz nowopowsta- 
łych formacji do zaprzestania konkurencji i 
przyłączenia się do k i 


Dr. W. Schmidt. 
Berlin, w kwietniu. 09 


- 2) sterczał szaflik z niepomiernie długiemi usża- 
ją mi, tudzież miotła, dyskretnie, acz bezskutecz- 


ST. ANDRZEJ RADEK. 


"Dwa śluby 


Późnym wieczorem zastukał Marek w o*) 


Kienko pochylonej, na kształt starej wierzby, 
chaty, stojącej na skraju wsi. 


== Kto tam? — ozwał się z wnętrza mę 


= Ja, Marek. 
— Aa! Zapalno Jagna światło! 
co Obworzył wkrótce tlrzwi, w drewnianej 
zasuwy, chłop rosły, barczysty z ostrzyżone- 
mi wąsami podług panującej, w tym powiecie, 


— wWitajcież! — zawołał uradowany, bo 
dobre — mie gle — prowadzi was w na- 


$ 5 


s Weszli do mieszkania, Na łóżku, z które- 
ta i owdzie wyzierały wiechcie słomy. — 
leżała młoda kobieta, przykryta do połowy 
mężowską sukmaną. Obok niej. przytułone do 
siebie, jak kocieta, spało troje dzieci. W dru- 
u e izby. wbite były w ziemię cztery koł- 
Połączone z sobą, wąskiemi tancieami, na 
 RMrych ułożone deski z garścią słomy wyó- 
mały drugie łżko, na tyle wygodne, że mo- 
żma poc N ema do. nieskończoności! . 
wś 1 «ą stala szafczyna, Sprzęt, 
którego pochodzenia ginęło w pomroce dzie- 
łów rodu samego gospodarza. Obok szafki 


powiadam — socjalizm chce panów wygonić, 
a grunt rozdać „dworskim“, 

— „No to sprawiedliwie chee!“ — powia- 
da on, a wy, Janie — powiada — przychodź- 


cię do roboty. Rządcy się powie, że to baje 


dzia, oglądał, rozpatrywał i z rozrzewnie-|gzi — chłop sprawiedliwy i móżnaby go wta- |5to porośnięty 


jemniczyć. 
ZŁA 
— Michał się nie zgadza i mówi 
zachwyt; zakłopoł ę nię zg: i mówi, że to 


Wprowadziwszy — To słuchajcie Michała, bò ten karbowy 
zaczął gospodarz na gwałt budzić żonę i dz [może nam tylko sprowadzić biedę. A cóż robi 
p Na co, poco? . — zaprotestował Marek. ogai eżdzi 

pm s poty I PoE, , według waszego przykazania 

— Ano, niech Pajo cie srl się — Ga- | chociaż stary Żagródziki, niby jad ojciec pa 
wno was przecie nie widziełł >. wojnę z nim cięgiem prowadzi. 

— Dajcie im spokój! Siadajcie i opowia-|  —. Qtrzymalście jakie paczki? 
dajcie jek stoi sprawa? | ! ź — Nie otrzymalim nic. 

| — Prawdę ruekiszy to ja tylko coś nie — Hm, to źle. Ale chodźmy spać. Co 


aay O pap Y P N POA APAE = 00] o dg WY. 
u was słychać? Na drugi dzień zebrało się w chacie Jana 


kitkunastu parobczaków i gospodarzy. Oczeki- 
wano jeszcze na kilku, co mieli przyjść z dal- 
sza, gdy wtem wpadła siostra Michała z wie- 


_— Po staremu. Flepie się biedę — nikiej 

kosę, ale kwardo jucha... 

— Pracujerie gdzie? 

— Juści, najołem się do sypania 
przy burakach, ale ktoś im, niby mądcy na- 
smąókał że ja jestem socjalista i z roboty me 
wygon:li. 

Dopiero na drugi dzień przyszedł, hań, 


z sobą sołtysa i idą tutaj, 


Michał zatarasował sobą wyjście. 


— Stać, jel — zawołał — bo łby 


évig, że przyjechali do wsi straźnicy, wzięli z 


Wszyscy naraz rzucili się do drzwi, ale 


w lewó od gościńca, tuż obok chałapiny bie- 

gla dróżka do młyna. który teskota' na uboczu, 
niby stary pokutnik spat 

Poza nim usypana 

bozaą i oftowiem staw od 1e- 

ki. Z czasem jednak woda przerwała groblę, 


z naprawą zaś nikt się nie śpieszy? i tak po- 
zostało. i 

Marek, wyszedłszy % mieszkania, spotkał 
się oko w oko ze strażnikami. Nie mieszkając 
tedy skoczył w bok poza chałupę į 
w stronę młyna. cy rzucili.się za nim, 
ale „długie 


częli strzelać. 4 f 
Marek tymczasem dopad? do akr4- 
popędził groblą pomiędzy stawem i 


szcze większe przygnębienie. ; 
Usiadł. Wydoby? rewolwer i powoli od- 
suwal bezpiecznik. Tymczasem strażniey po” 
kazali się na grobli, a Markowi błysnęła myśl 
aby ukryć se w trzcinie i — jednocześnie 18% 
nął się cicho z brzegu do wody. Ogarnęło go 
naraz dziwne upokorzenie i wstręt do samego 
siebie (R, c. nè- 


popędził | 
szynele utrudniały im pogoń. Za- 


| 
| 
| 
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Walka ze 


_ W ciągu dwóch dni ubiegłego tygodnia, 
w i sobotę, do późnej nocy obradował 
sejmowy Narodowego Zjednoczenia Lu- 
rego. Za głowę tego stronnictwa, zlepione- 
iZ grupy uchodźców ze Związku ludowo-na- 

o, oraz z grupy chłopsko - klerykalnej 

ks. Blizińskiego („aktywistów"  austrjackiego 
| ństwa z czasów okupacji) — uchodzi p. 
Skalsia. Tak jednak nie jest. Od chwili, gdy p. 
Skulski wszedł do Rządu, p. Dubanowicz sy- 
stematycznie pracował nad tem, żeby p. Skul- 
skńemu podstawić nóżkę į uczynić stronnictwo 
em ancybiskupa Teodoro- 


* 


+ 
» 


pr 


„ROBOTNILIK", wtorek, 19 kwietnia 1921 r. 3 


„Mchwały p. Dubanowicza, 


Skuliskim. 


nikiem Państwa, za to, że sprawę Borysowa | nie jad]. Chleb był jeden dla całego kraju. Ty- 
postawił ultymatywnie, co też doprowadziło do | godniami pijano herbatę bez cukru. Cukiernie 
rozchwiania się rokowań. Wszystkie inne stnon- | były zamkmęte. Sprzedawano czekoladę w ©- 
nietwa, nie wyłączając endeków, poparły Rząd | graniczonej ilości. Byli i tam pewnie ludzie, co 
w sprawie Borystwa, To, co później nastąpiło, | Ustaw szanować nie choieli. Ale olbrzymia 


było tylko konsekwencją, wynikającą nie- 
uchronnie z rozbicia się rokowań. Jest więc 
poprostu nikczemnością, jeżeli stronnictwa re- 
akcyjne zwalają winę za wyprawę j 


tylko na „Naczelne Dowództwo”, ekoro one sa- | *chórza uważał. Wyrostek nie miałby odwagi 


me przyczyniły się do zerwania rokowań i po- 
noszą przeto odpowiedzialność za późmiejsze 
niepowodzenia. 


posłusznem narzędzi 

wócza. Narodowe Zjednoczenie Ludowe jest 
dziwnem stronnictwem: nie ma ono żadnego 
programu własnego i pomiędzy niem a Zwiąc- 
kiem ludowo - narodowym niepodobna dopa- 
trzeć się jakichś głębszych różnic. Różnica p9- 


Uchwały Zjednoczenia mają znatzenie 
tydiko przez to, że są przejawem konsolidowa- 
nia się reakcji. W Sejmie zresztą i w układzie 
wiadają ome bowiem to, co jest — mia- 


tylko ; 
lega tu tylko na odcieniach reakcyjności, a od- | nowicie stwierdzają fakt, że Nar. Zjednoczenie | Jest to dysoplina ludzi wolnych, 


cienie te wynikają nie z różnicy jakiejś ideo- ; Ludowe jest pod wodzą p. Dubanowicza i 
wej, ale poprostu z pewnej odmienności żywio- | Strońskiego folwarkiem czy przybudówką Nar. 
łów, wchodzących w skład jednego i drugiego | Demokracji. Natomiast stanowią one cios dla 
ugrupowania. W Nar. Zjedn. Lud. jest więcej |p. Skulskiego, który w swoim klubie pozostał 
jeszcze klerykalizmu, niż w Związku Lud.-Nar., | w mniejszości. Bezpośrednim celem tej akcji 
— to już stara się ks. Teodorowicz—natom'ast | jest uniemożliwić p. Skulskiemu porozumienie 
wpływy obszarników są słabe — tem sia Wó- |się z p. Witosem w sprawie wyborów. Szeroko 


Pogrzeb tow. Zmijęwstiego. 


Ulicamt robotniczych dzielnie Warszawy, 

z Żelaznej — Chłodną, Wolska, Okopowa, — 
ua Powązki, eung? wczoraj orszak pogrzebowy 
ze zwłokami nieodżałowanego tow. Stefana 
Żmijewskiego, który całe życie swe poświęcił 
walce o prawo i byt nobotnicze. Starzy towarzy- 
po 4 przyjaciele — zza? Anietew- 
; i, Zeker, Ostrowski i iński, którzy 

oprog wm się ye "tc przebyli wspólną dolę + niedolę ze zmarłym w 
wódkę w filiżance. Czyniłby Rui ść Ameryce -— ponieśli na barkach trumnę od 
brzydziłby się sposobem, któryby za godny 


(W Londynie zmalezłby się gentleman, któ- 
ryby młokosowi zamknął usta mocną pięścią 
boksera. U nas?... 

„Siłą społeczeństwa jest jego dyscyplina 
moralna, Nie było w Anglji ani we Franci cia- 
stek w ciągu całej wojny. Nie było. Nikt ich 


trudów i ukochań tow. Żmijewskiego, powie- 
wał nad otwartą mogiłą, kiedy w imieniu Zw. 
Socjalistów Polskich w Ameryce pożegnał 
zmarłego tow. Aniełewski, mówiąc o jego nad- 
ludzkiej, pełnej zaparcia się siebie, pracy w 
szenegach sotjalistów polskich na drugiej pół- 
kuli; o niesłabnącej energji i wysiłkach, istó- 
rych historję dobrze znają towarzygze amóry- 
kańscy, (a dzięki którym ta najważniejsza pla- 
cówka (polskiej myśli socjalistycznej w Stanach 
Zjednoczonych, jaką gest „Dziennik Ludowy“, 
osiągnęła dzisiejszy stopień rozwoju. Tow. Żmi- 
jewski nietylko przez 9 najcięższych lat prowa- 
dził administracje „Dziennika Ludowego, był 
czynmy w szeregach ti i 

Ludowym“, ale często, gdy zachodziła potrze- 
ba, nocami zajmował się redagowamiem tegoż 


wyjść na ulicę z koszyczkiem „babek śmietan- 
kowych“ w chwili, gdy niema ani śmietany, ani 
cukru, ani masła. 

Przeglądając dzienniki, «czasopisma naro- 
dów Zachodu czasu wojny — zmajdujemy mnó- 
stwo anegdotycznegó materjału, który doskona- 
le charakteryzuje przez przeciwstawienie nie- 
doskonałości naszej „dyscypliny moralnej“, 


Henryk Bezmaski, 
NA EEE RP O ĄCE 


hi wygląda walność strajków w Polste? 


W dniu 11 b, m. udałem się w towarzystwie 


„Uniwersytecie 


maczy. że Zjednoczenie ostatecznie zgodziło się , 


na reformę rolną Witosowców. Wobec tego, 


bowiiem mówi się o tem, że w akcji wyborczej 


że jp, Witos z p. Skulskim zamierzał iść ręka w 


Nar. Zjedn. Lud. nie ma własnej fizjonomii rękę. Natomiast p.p. Teodonowicz, Dubanowicz 
ideowej, p. Dubanowicz nie miał zbyt trudne- |; Stnoński chcą podczas wyborów tść ręka w 


go zadania, 
endeka (przypuszczają, że w tym oelu został 
do Zjednoczenia odkomenderowany przez arc. 
Teodorowicza). P. Skulski, osobiście poróżnio- 


przeprowadzając w nim politykę | rękę z endecją. 


Cielkawem jest, jak Nanodowa-Demokmacja 
przyjęła uchwały trzódki p. Dubanorwicza. „Ga- 
zeta Warszawska” słusznie ironizuje nad tem, 


my z endecją — jako minister, budził wielkie żę Zjednoczenie, zamiast wytknąć program ma 
niezadowolenie w p. Dubanowiczu. Podczas | przyszłość, stara się zrozumieć swą własną 


ważnych przesileń parlamentarnych łub - 
stwowych p. Skulski miał niesłychany kłopot 
ze swoim klubem, aby jego stanowisko uagod- 


przeszłość i wykpić z odpowiedzialności za to, 
og nie podoba się p. Dubanowiczowi, „Gazeta 


Warszawska” kończy następującą uwagą — 


tow. Giedyka do sędziego śledczego 21 okręgu, p. 
Siemaszki, w sprawie aresztowanych | robotników 
rol ych w zwiągku ze strajkiem w majątku Łochów, 
pow. grójecki, Uwięzionych jest 5, a mianowikie 
tow. tow.: M. Bystrzynki, J. Włojciechowski, M, Tro- 
janowski, M. Zając i WE, Samborski, Sędzia śledczy 
p. Siemaszko nałożył ma nich areszt prewencyjny, 


który nawet, według carskiego kodeksu karnego. 
stosuje się tylko w wypadku grożącej ucieczki lub 
braku stalego miejsca zamieszkania oskarżonych. 


o czem w danym wypadku mie może być mowy. 
Przypuszczając, że może zaszla pomyłka, lub że sę- 


dzia śledczy jest źle poinformowany o stosunkach 


„Dziennika Ludowego", pracując ponad sity, 
myśląc tylko o służbie dla ukochanej ponad 
wszystko údel. ź ' 
Tow. Praussowa, w imieniu C. K. W. P. P, 
S, mówiła o działalności i nieocenionych zasłu- 
gach tow. Żmijewskiego, jalo członka komitetu 
finansowego P. P. S., już po powrocie jego do 
kraju. Tom Żmijewski do ostatniej chwili, 
dzień przed śmiercią, sprawował jeszcze awidje 
obowiązki, nie chcąc usłuchać nalegań towa- 
rzyszów, proszących go usilnie, by wziął urlop 
dla poratowania swego, tak cennego zdrowia, 
które stale zaniedbywał, pochłonięty pracą. 


nić z możnością pozostawania p. Skulskiego w . imonicznego, choć życzliwego protektora: 

Radzie. Uzgodnienie to jednak było tylko po- „Powyżej scharakteryzowane uchwaly mie da- 
morne: p. Dubanowicz wprawdzie ią podstaw do przewidywania, by w najbliższej 
przyszłości Narodowe Zjednoczenie Ludowe sta- 
ło się przewodnikiem narodu w okresie budo- 


mażerjalnych oskarżonych towarzyszów, udalem się 
do niego w celu wyjaśnienia sprawy i otiarowałem 
złożenie kaucji przez rodziny aresztowanych. 
Pan sędzia Siemaszko zgodził się w zasadzie, 
lecz zażądał po 20,000 mk, za każdego z aresztowa- 


Tow. M. Piłaeki, radny m. Warszawy, po- 
wiedział kitka- słów w imienin O. K. R. war- 
rzawskiago, składając tow. Żmijewskiemu ser- 
deczny hołd w imieniu zonganizowanego pro- 
'atarjatu Warszawy, zaznaczając, iż robotnicy 
potrafią ocenić żmudną pracę tow. Żmijewskie- 


tita“. 
* -Dotychczas te różnioe, o których zresztą 
było bardzo głośno, jakoś łatano, Teraz ujaw- 


mi ugrupowaniami obozu narodowego”. 

Oznacza to poklepamie po ramieniu ale 
zarazem siwierdzenie, że Nar, Zjedn. Lud. mu- 
si sobie wyraźnie uświadomił, iż może odgry- 


ciły się one bardzo jaskrawo. Ostatnie uchwa- | "39 T1 tylko — przybudówki endeckiej. 


ty Zjednoczenia — sformułowane 


ancybiskupa Teodorowicza) i są wyraźnie wy-! 
mierzone przeciwko polityce p. Skulskiego. 
— są to mieciekawe z endec- 


gać endecję za to, że była chwila, kiedy Zjed- 
uoczerie nie szło pod komendą 4 — w 
okresie zawierania umowy z Petlurą i wypra- 
wy na Kijów. A czyni to w ten sposób, że gwał- 
townie atakuje „Naczelne Dowództwo”, powia- 
«liwiaj pace, R Dowództwo 
wprowa w błąd Sejm i Rząd”, Na czem to 

wprowadzenie w błąd polegało — tego p. Du- 
-  banowicz nie mówi. 


Otóż faktem jest, że wów- | ne w Rządzie, 


chwał jego stronnictwa. P. Skulski odpowie- 


*— Deklaracja odpowiada istotnie cafikowicie 
programowi zwroty zaś polemicz- 


ne w żadnym razie nie odpowiadają moim ży- miętają dobrze, że wtóry 


czeniom. 


dzinami, nie śmiał dać odpowiedzi przeczącej, Z te- 


go widać, że zgodził się się na zwolnienie za kaucją 
wmyślnie tak wysoką, by jej nikt a aresztowanych 


„ | nie mógł zapłacić. Szło więc o zwykłą srykanę straj- 


kujących robotników, zupełnie jak za dawnych car- 
skich czasów. Boć przecież formal to nie paskarz 
grójecki, by zastosować do niego okoliczności łago- 
dzące i mie ten, który właśnie tysiące zarabia na 
pasku masłem, Niech fornale w Grójeckim gapa- 


20,000 mie. kaucji, ten, zdaniem p, sędziego nie ma 


= A jak cię ułożą stosunki na przyszłość, wo- | prawa korzystać z zagwarantowenych konstytucyj- 


beo uchwalonej deklaracji? 

— Uważam, że obecność moja w stronnie- 
fwie, z powodu piastowanego urzędu, niedość 
ciągła, jest bardziej potrzebna, niż eadziłem. 


nowo-utworzonym Rządzie udziału nie przyjmę. | 


P. Skulski czeka tedy na przesilenie ogól- 


nie wolności koalicji, 


5 K. Dobrowolski 
poset na Sejm. j 
KOMUNIKAT 
do wszystkich od ów Związku Zawodowe- 


czas tylko socjaliści wystąpili przeciwko Rzą- | niezadowolenia z polityki swego klubu ż zapo- | MOŚCI, iż w dniu 17 kwietnia Zjazd delegatów 
Dubanowicza, 


. dowi, działającemu w porozumieniu z Naczel- | wiada walkę z 


wpływami 


OE jA p ERA EFA AGE RZ DEER GP RJ O GERE 


Zblizkai z daleka. 


DYSCYPLINA MORALNA.., 


nie karcił. Byli tacy, co kupowali, W restaura- 
cji, w której karta potraw zawiera uwagę, że 
spożywca jest współodpowiedzialny za prze- 
nym — podają wódkę w fili Nie wol- 
mo jadać ciastek ani tak zwanych legumin: 
wszędzie podają szarlotkę, krem, suflet, Wszę- 
dzie można jeść z karty, Śniadanie kosztuje 
mie 75 marek, a pięćset, a gdy kto Bachusowi 
hołduje, z łatwością dwa razy po pięćset ma- 


` 


gazynujący towary na wypadek handlu z 8o- 
wietami — a przedewszystkiem ci, co apoży- 
waja dary boże w taki oto sposób im oftiamowa- 


ne, my wszyscy składamy dowód, że nie wiemy |! 


co to jest dyscyplina moralna. Profesor Petra- 
żyoki tłomaczył w jednym g licznych odczytów, 
wygłoszonych w Warszawie, że sila pięści jest 
argumentem pierwszej potrzeby, gdy chodzi o 
to, aby ludzie słuchali głosu ustawy 4 wykony- 
wali prawo. Trzeba koło prawa stworzyć atmo- 
sierę surową sily i przemocy, aby leniwy j głu- 
pi człowiek usłuchał jego abstnakcyjnego głosu 
i wylkostywał ustawy. Protesor Petrażycki, któ- 
ry jest nietylko uczonym prawnikiem, ale jpo- 
dobno jest ponadto socjologiem pewnie miał 
na myśli zjawiska naszego życia społecznego. 
Zjawiska życia społeczeństw niedojrzałych do 
samodzielnego życia społecznego! W Londynie 


rek. Jednocześnie 'wszyscy wiemy, że apnowi- i stoi w punktach najbujniejszego życia uliczne- 
zacja kraju jest fatalna i że przednówek będzie go, w tłumie pojazdów i automobili człowiek 
tak ciężki, jak jeszcze nie był nigdy: od pacząt- zwany „boby“, policjant trzymający białą pa- 
ku wojny! Wiemy wszyscy, bo rząd a tego ta- |łeczkę w dłoni. Podnosi ją i opuszcza. Wystar- 
jemnicy nie czyni. Zamiast onganizować apno- | czy, alby podniósł (w górę i jakgdyby za sprawą 
wizację, to znaczy prowadzić plamową gospo“ cudu zatrzymują się pojazdy: to publiczność 
darkę żywnościową, rząd głosi hasło „Wolnego j piesza, dzieci, kobiety zą z jednego 
handlu". I ten wolny handel znajduje wyraz | chodnika na drugi. Niema wypadków, nikt ni- 
swój ewszystkiem w przekroczeniach kogo nie przejeżdża, nie tratuje, nikt nikomu 
przeciwko dekretom urzędów aprowizacyjnych] | guzików nie obrywa. Tam i tramwajem można 
Niedawno czytaliśmy, że na kresach osadzono | jeździć, gdy się niema sił ani zamiarów stacza- 
w więzieniu urzędników państwowych, którzy Eee botów o miejsce na platformiel- Ludzie go- 
gromadzili żywność przeznaczoną dla celów | bie wzajem ustępują miejsca; dziecko ma zaw- 
spekulacji z.. Rosją po zawarciu pokoju! W |sze przyrodzony przywilej, tak samo chory. 
Sejmie mówią, że policja wie, kto takie rzeczy | Byłem świadkiem w pociągu przepełnionym, 
obi w Warszawie i w innych miastach Polski. jjak starszy już podróżny, wojskowy, ranny, 
Słowem: całe społeczeństwo spiskuje prze- | dźwigaiąc rękę ma temblaku, mówił do siedzą- 
ciwikio stosowaniu ustaw, które mają na celu | cego wygodnie młokosa: „stoję (iuż piątą godzi- 
uratowanie społeczeństwa od głodu przez bar-|nę w przejściu, a pan wciąż siedzi, czy pam 
dziej sprawiedliwy rozdział żywności, U dołu i | nie widzi, że jestem ranny i słabo na nogach 
na górze drabiny społecznej, wyrostek handlu- | się trzymam? 
jacy „babikami śmietankowemi* ` miljoner, ma-} < — Kto ranny, niech w domu siedzi. 


j 


ae w lA aaa po folwar- 
ików pozbawionych pra- 
cy. Ziemiante propozycje oddziału Związku na- 
szgo odrzucili. W odpowiedzi oddział Związku 
w Rawie proklamował strajk w całym powie- 
cie. Władze rozpoczęły represje przeciwko 
strajkującym. Aresztowano tow. Targońskiego, 
kierownika oddziału i 9 towarzyszy. 

„ Wobec wyraźnego gwałtu nad robotnika 
mi molnymi, stosowanego przez Rząd, Zarząd 
Główny w poczuciu odpowiedzialmości przed 
ogółem robotników, wływa oddziały do jaknaj. 
energiczniejszego protestu. 


Sekretarjat Centralny. 


Związku ziemian wobec robotników rolnych. 
Donosiliśmy o (licznych wypadkach, kiedy 
wbrew orzeczeniu Nadzwyczajnej Komisji Roz- 
jemczej ziemianie rugowali robotników z fol- 
warków. Władze państwowe przez palce przy- 
glądają się temu bezprawiu. ` 

Obecnie jesteśmy świadkami masowego 
wydalania noboiników w pow. rawskim. Rugi 
dochodzą do rozmiarów  niepraktykowanych. 
Władze milczą. 

Kiedy jednak qobotnicy w obronie swych 
praw, swego zagrożonego bytu, protestują i o- 
g'aszają strajk, aresztuje się nobotników, idzie 
się na rękę ziemianom, którzy powinni być u- 
karami, Ziemianom wolno popełniać bezpra- 
wia, robotnikom nie wolno się bronić. 

Panie Witos! czy to ma być praworząd- 
ność, utrzymanie ładu i spokoju społecznego? 


z mich mie ma na złożenie 


zo i jego służbę dla prawdziwie wolnej, odno- 


ię | dzonej, polskiej republiki socjalistycznej. Tow. 


Piłacki wspomniał także o pomocy, jakiej tow. 
Żmijewski udzielał od chwili swego powrotu 
robońniczym placówkom gospodarczym, koope- 
ratywom wytwórczym, tej broni zongamizowa- 


nych robotników przeciwko ustrojowi kapitali- 


stycznemu. 

Grudki ziemi, rmucone dłońmi przyłjaciół, 
posypały się na trumnę. Urosła jeszcze jedna 
mogiła bojowca, spowita w liczne wieńce tych, 
co go za życia ukochali. Wieńce złożyli: „Zwilą- 
zek Socjalistów Polskich w Ameryce"; „SŚwe- 
mu mieodżałowanemu towarzyszowi — byli 
człomikowie am o Z. S. P. w Pnusz- 
kawie“; „Wydawnictwo „Robotnika“; „Dzien- 
nik Ludowy“ w Chicago“ (niesicny przez tow, 
tow, Władysława Rawskiego, b. linotypistę z 
„Dziennika Ludowego”, J. Tomaszewskiego, 
robotnika z Chicago i E. Rybickiego); . - 
tralny Komitet Wykonawozy P. P. S“; „, 
Partja Socialistyczna *; „Stow. Mechaników Piol- 
skich“. „Polski Uniwersytet Ludowy w Chica- 
go” i4 d. 


R 
Matka, żona $ rodzina zmarłego składają 


aby ustąpić. Nie ukrywa swego Niniejszym podajemy do Waszej wiado- za pośrednictwem naszego pisma serdeczne po- 


dziękowanie wszystkim, którzy wzięli udział w 


į iej i im zwł A 
oddaniu ostatniej posługi drogi okom. 


W dzień pogrzebu” nadeszła następująca 
depesza z Chicago: „Łączymy się z Wami w 
głębokim smutku. „Dziennik Ludowy”. 


Kronixa polityczna. 


y następujące depesze: 


Chełm, 17.4. Rozbierają maszą kiryło-me- - 


todijewską cerkiew prawosławnej katedry w 
Chełmie, okupowaną gwałtem przez Jezuitów. 
Robotą kieruje powiatowy architekt Wadniic- 
ki: | 


| 
Krasnystaw, 17.4. Piętnastego starosta 
krasnystawski w asystencji dwuch księży ka- 
tolitkich zapieczętował naszą cerkiew prawo” 


sławną, odwiecznie należącą do prawosławnej 


ukraińskiej ludności. Na podstawie konstytu- 
cji uchwalonej przez Sejm prosimy o zdjęcie 
pieczęci i wybawienie nas z pod gwałtów księ- 
żowskich. (W razie wyświęcenia nieuniknione 
tarcia religijne. 

Co to ma znaczyć? Czy konstytucja z jej 
zapewnieniem swobód religijnych i osobistych 
ma być od pierwszego dnia tylko świstkiem 
papieru? Czy kler uważa Polskę za swoje do- 
minium, którem chce rozporządzać dowolnie. 
Może jutro doczekamy się świętej inkwizycji, 
przymusowego nawracania na katolicyzm. czy 
jeszcze czego mamy się spodziewać? Czeka. 
my na wyjaśnienia, 


+ 
we 


W niedzielę odbył się w Krakowie wiec - 


ludowy z inicjatywy P. P. S. w sprawie omó- 
wienia honstytucji i w sprawie obu Śląstnów. 
Sprawę konstytucji referował tow. pos. Czas 
piński, (wskazując, że konstytucja kładzie pod- 
waliny pod ustrój prawdziwie demokratyczny. 
Następnie przemawiała przedstawicielka Ślą- 


wh 
Ri Nao NOWA SERODIA OAI ZO WRAZ O E O GD 


ROBOTNIK“, w: 


ska Cieszyńskiego, tow. Kłuszyńska, która nie- lejawy w Gardei i majątek państwa Packow- 
dawno powróciła Ameryki i wskazała, że na. 
wśród Polaków w Ameryce panuje oburzenie ; stacja w Gardei bowiem jest węzłowa na linji 
u powodu krzywdzącego załatwienia Sprawy 
cieszyńskiej. Wreszcie pos. dr. Marek retero- 
wał sprawę Górnego Śląska j oznajmił, że 
górnicy śląscy są zdecydowani raczej pozbawić 
siebie i kraj warsztatów pracy, aniżeli pozwo- 
Lić, aby się stały w rękach niemieckich narzę- 
dztami ekonomicznego i narodowego ucisku. 
Uchwalono odpowiednią rezolucję. (P. A. T.). 
sk 


mia i Malborka. (P. A. T.). 


wiciele dyplomatyczni Japon}, pp- 

wa Kami, który nastąpi za 2 tygodnie. 

NARA ERGEG ENEE SOO EEEE OEDI EI OEE 
WIACŁAIW WOLSKI. 


L KI M Ia Maree. | 


INTRUZ 

«W tlo złote, rozpylone, moich marze- 
nych Snów wtargnał naglę i przesłonił mi je 
prawie. całe, ciemny, złowrogi profil, jakby 
surowo wykuty w twardym granicie Przezna- 
czenia. Dziwnie niepokojącym jest jego ta- 
jemny, kamienńy uśmiech posągu Komando- 
ra! Zaklęta została w ten uśmiech iroaja 
Wieczności, zastygła w nim martwo, mumjo- 
wo — jakaś straszna groteska dalekich Pra- 


Biuro Prasowe ministerjum spraw zagra- 
nicznych komunikuje: W niektórych pismach 
zagranicznych podang wiadomość, jakoby rząd 
włoski, na skutek podróży generała Le Rond 
do Paryża, zmienił swe rzekome dawne stano- 
wisko w sprawie  „miepodzielności Gómego 
Śląska“. Wiadomość ta jest nieprawdziwa. 

* Poselstwo włoskie w Warszawie komuni- 
kuje, iż rząd włoski zawsze uważał i nadal 
uważa, że sprawa Górnego Śląska musi być za- 
fłatwiona przez lojalne i sprawiedliwe wykona- 
nie traktatu wersalskiego. 


Dnia 16 b. m. przybyli do Paryża posłowie 
tow. Diamand, Brun, oraz geolog Bogdanowicz. 
Odbyli omi tu z delegacja polską konferencję 


w sprawie stanu obecnego sprawy górnoślą- | czasów! j , 
skiej. Dnia 18 b. m. wyjeżdżają do Londynu. Malignowe. szałóne Wieeznością, śŚniące 
5 od wieków w mroku wież kaledry Notre Dame 


w Paryżu, potworne. niesamowite, kamienne 
paszcze ; maszkarony, uśmiechają się naiwnie, 
prostodusznie, gdy się je zestawi z tym moim 
ciemnym, egipsko-sfinksowym, uparcie tkwią- 
cym wciąż w miejscu, kamiennym zwidem — 
profilem. 

Czyżby Wieczność była w mocy i włada- 
miu Lucyfera? Bo coś lucyferyczego ma w so- 
bie ironja tego uśmiechu! Przysłania on sobą 
jakąś otchłanna rozpacz i lodowatą, piekiel- 
nie-dantejśka beznadzieję, którym niemasz i 
nie będzie nigdy końca! 

„.Niby ciemny, bezdennie smutny anioł, 
zwiastun i tlomacz mojego złego „losu w 
IWieczności, jak twarda, granitowa, nieubłaga- 
ma wizja Przeznaczenia, widmowieje na tie 
złotem, rozpylonem moich marzennych Snów, 
ciemny. hieratyczny, wieczmościówo-ironieznie 
uśmiechnięty profil Intruza. 


=* 
Zapowiedziane ma wczoraj posiedżenie 
„komisji międzyministerjalnej do spraw związa- 
« mych z wykonaniem traktatu, nie odbyło się z 
powodu zasłabnięcia wicem. Jana Dębskiego. 
+ 


t 
Dziś po południu wyjeżdża do Moskwy 
polska, komisja repatrjacyjna pod przewiodnie- 
iwem jp. Zaleskiego. Z ramienia M. S. Z. wy- 
jeżdża z komisją p. Skrzyński, który spotka się 
w Mińsku z misją sowiecką i towarzyszyć jej 
będzie do Warszawy. 


* 
$k 


_ _ Wezoraj wyjechał z Warszawy posel bel- 
gijski p. Van Y'persele, który udaje się do Bu- 
dapesztu, dokąd został przeniesiony. 

7 * 


ks 
; „Gazeta Polska“ donosi: Komisja grantez- 
na kwidzyńska na posiedzeniu rv Gardei (Pru- 
sy Zachodnie po prawym brzegu Wisły) ustali- 
ła, że należy przyłączyć do Polski dworzec ko- 


` 


= Walka o Górny Sląsk. 
W KOMISJI MIĘDZYSOJUSZNICZEJ. dnia przeciwko wolności ludności G. Śląska, 
Bytom, 18 kwietnia. to my pierwsi padiibyśmy ofiarą takiego roz- 
(P. A. T). Główny punkt ciężkości spra: |strzygniecia kwestji górnośląskiej. 
i wy górnośląskiej spoczywa obecnie w komisji , z 
|. międzysojuszniczej w. Opolu, która po powro- z WAŻRRIEAOSĘ Aeri aA ERO 
er cie gen. Le Ronda obradować będzie nad te- } Bytom, 18 PA 
._ zultatami plebiscytu i sformułowaniem wnios- (E. E). W kołach przemysłowców górne. 


ków w sprawie wytknięcia nowej granicy pol- 


"kich. Jest to dla Polski decyzja bardzo ważma, | p2 
kolejówej, prowadzącej z Torunia do Kwidzy- | BAG 


kJ 

PLA ` 
Dziś przybywają do Warszawy przedsta- 
j Kamei i|$ 


Kauramo, wyprzedzając przyjazd posła p. Ka- Pią 


orek, 19 kwietnia TIA r. 


drogim nam zwłokom 


i wzniosłe słowa współczucia, 


zastosowania dalszych sankcji wobec Niemiec. 
Zachowuje się absolutny sekret w sprawie ob- 
rad, jakie toczyły się na konferencji, po której 
masiąpią dalsze, mające na ceiu ustalenie calo- 
ści środków przymusowych, iktóre będą potem 
przedstawione sojusznikom. 


Leninowy „kapitalizm. państwowy”. 


NOWA TEORJA MĘDRCÓW SOWIECKIEGO 
KREMLU. 
Moskwa, 18 kwietnia. 

(P. A. T); (Radjo wiedeńskie). Na zgno- 
madzeniu komunistów Lenin wygłosił mowę, 
w której powiedział między innemi: „Zamiana 
polityki względem włościan oznacza, że gamie- 
nito się także ich położenie. Wolny handel do- 
prowadzi do rozwoju kapitalizmu państwowe- 
go (?!1). W teraźniejszem życiu gospodarczem 
jest 5 różnych systemów, które istnieją obok 
siebie, a mianowicie: 1) system patrjarchalny, 
istniejący tam, gdzie chłop tylko dla siebie 
pracuje. 2) Gospodarka towśnowa na małą 
skalę, przy której podaź następuje beźpośred- 
nio na targu. 3) Gospodarka kapitalisty: 
4) Kapitalizm państwowy. 5) Socjalizm. Wiet 
ki przemysł — mówił Lenin — nie jest jesz- 
cze odbudowamy, ponieważ zsocjalizowane fa- 
bryki otrzymują dziś dopieno małą część tegb, 
co powinny otrzymać. W. spustoszonym kraju 
brak materjałów opałowych i surowców, a złe 
stosunki transportowe doprowadziły do tego, 
że obok zsocjalizowanych fabryk istnieją też 
mate przedsiębiorstwa. W tych waru 0- 
znacza kapitalizm państwowy zjednoczenie 
tych małych przedsiębiorstw. Wolność hamdlu 
wywoła oczywiscie- wzrost kapitalizmu, czego 
się nie da uniknąć, kapitalizm jednak nie ozna- 
cza dla nas mie groźnego (1). ponieważ w ten 
sposób dojdziemy do pommożenia produktów, 
a jest to koniecznem wobec tego, że nie mo- 
gliśmy tych produktów sami wytwarzać. W ten 


rego nie potrzebujemy się obawiać, albowiem 
państwo będzie mogło ustalić, w jakich rozmia- 
rach 
ten pozostanie pod kontrolą i nadzorem pań- 
stwa. Jeżeli państwo robolników weźmie w 


będzie się on mógł rozwijać. Kapitalizm 


Hf, LWL 


Wszystkim towarzyszom i przyjaciołom, którzy oddali ostatnią posługę 


STEFANA ZMIJEWSKIEGO 


w szczególności tow.tow. Anielewskiemu, Praussowej i Piłackiemu za szczere 
serdeczne podziękowanie składają 


Matka, Żona i Rodzina, 


PRICE 
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swe ręce fabryki, przedsiębiorstwa i koleje, 
vówsczas nie trzeba będzie się obawiać tego kar 
pitalizneu. . Kapitalizm pod kontrolą państwa 
wię sprzeciwia się bynajmniej idei komuni- 
stycznej”. 


Wiadomości. telegraficzne. 


=- Bismark - Huta w Katowicach począwszy od 
30 kwietnia wprowadza wolne dni z powodu braku 
zbytu. | : 

— Nota francuska do emigrantów rosyjskich 4 
b. uczestników b. armji gen. Wrangla, pozostających 
w obozach koncentracyjnych ma Bałkanach, oświad- 
cza, że niedopuszczalne jest stanowisko, zajęte przea 
Wrangla, który utworzył w Konstantynopolu coš w. 
rodzaju rządu rosyjskiego. pretendującego do two- 
rzenia armji z oddziałów, przytransportowanych $ 
Krymu. 

— W Paryżu bawi były preżydent gabinetu re- 
publiki chińskiej, Tchon - Tehi - Taien. 

— Komisja reparacyina zakończyła już swoja 
prace nad ustaleniem podstaw oszacowania długu 
Niemiec. > 

— Senator Knox zredagował nowy dodatek dą 
swej rezolucji, w którym powiedziano, że Stany 
Zjednoczone zastrzegzją sobie prawo zmuszenia 
Niemiec do przestrzegania przyjętych na siebie zo- 
bowiązań. 

— Dnia 17 kwietnia odbyła się w Wiedniu de- 
monstracja za przyłączeniem do Niemiec. 

— Hughes oświadczył, że jest pożądane wzno* 
wienie stosunków handlowych pomiędzy „Stanami 
Zjednoczonymi s Rosją, która powinna zająć z po- 
wrotem miejsce w światowem życiu gos; i 
Sowiety zamówiły w Stanach Zjednoczonych ogrom- 
ne ilości towarów, których wys$łanie idzie jednak 
opieszale. wobes niepewności uiszczania zapłaty. 

— W fabryce amunicji „Osowa Góra“ pod Byd- 
goszczą, przy wykręcanie zapałów od granatów, nas 
stąpił wybuch, którego ofiara padło 3 żołnierzy, a 
których 2 zmarło, jeden zaś został ciężko ranny. 

— Rada ambasadorów obradowała w sobotę . 
nad sprawozdaniem gen. Noileta o rozbrojeniu Nie- 
miec. Rozbrojenie dotychczasowe uznano za niedo- 
stateczne i nieodpowiadające "warunkom traktata 


wersalskiego 


sko - niemieckiej na G. Śląsku. Jak słychać z 
końcem, bieżącego tygodnia wyśle komisja 
swoje sprawozdanie radzie ambasadorów. 


śląskich panuje przekonanie o potrzebie zoli- 


zauważyć niezadowolenie z działalności kół 


| sób ofrzymamy kapitalizm państwowy, któ- 


Ruch robotniczy. 


GŁOS POINCAREGO. kierowniczych, a wiec niemieckiego komisar- 
Paryż, 18 kwietnia. |jatu plebiscytowego i „Heimatstreu”, oraz 
i (P-A. T.). (Havas). W „Matinie* oma: j dążenie do osiągnięcią porozumienia z Pola- 
wia Poincare pretensje Niemiec do przyzna: |kami. Dażeniom tym stoją na przeszkodz.e 
nia im całego G. Śląska pomimo wyników j zbrojne organizacje niemieckie, jak np. Or- 
plebiscytu. Niemcy usiłują dowieść goe R i t. p. . 
żności uiszczenia odszkodowań w razie nie- TEROR NIEMIECKI TRWA. 
Poemcare przytacza szczegółowe obliczenia, wy- (E. EJ Górnośliski Komitet ABIORY kre- 
kazujące, że posiadanie tego okręgu mogłoby |... wysłał RY R R 
3 5 OWY zów wysłał do komisji międzysojuszniczej de- 
„wpłynąć w najlepszym razie w stosunku 27% noszę z prośbą o pomnożenie placówek woj- 
na zdolność płatniczą Niemiec. Aitor artyku: | gzowrch w A PSE R ak; 
i s >a Ni skowyc powiatach zachodnich, gdzie wciąż 
łu pisze dalej: „To do czego dążą Niemcy W | panuje teror niemiecki 
samej rzeczy, jest to, aby zachować dla siebie PE EAEE iR TAA a 
tę wielką fabrykę na cele.nowej wojny oraz i SYSTEMATYCZNE NISZCZENIE POLSKICH 
aby pozbawić Polskę środków do zorganizowa- DRUKARNI. 
nia się w państwo niezależne i żywotne. Ale se Bytóm, 18 kwietnia. 
właśnie interes Francji jest diametralnie (P. A. T.). Do lokału polskiej „Katoli- 
przeciwny w porównaniu z interesem Niemiec. {sche Volkszeitung* w Rybniku włamali się w 
My potrzebujemy stanowczo, aby na wschodzie nocy z soboty na niedzielę niewyśledzeni do- 
Rzeszy niemieckiej istniała wolna ; kwitnąca jtąd sprawcy. Zniszczyli urządzenia redakcyj- 
Polska, stłanowiaca przeciwwagę 60 miljcnów ue, oraz skradli różme papiery, Wszystko wska- 
Niemców. Jesteśmy obowiązani nib dopuścić zuje na to, że włamania dokonał specjalny +d- 
do tego, aby okregi, które głosowały za Polska, |dział bojówek niemieckich, gdyż bojówki te 
zostały przyznane Niemcom. Gdybyśmy  ze- |posiadają specjalistów przeznaczonych wyłącz- 
zwolili na to, aby została popełniona taką zbro- lnie do niszczenia polskich drukarń i redakcji. 
„R EBOR 8 OSO CEZARY ZEE EBK EE] AGP EZ 
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KOLEJARZE ZA STRAJKIEM GENERAL. 
n NYM 


o) 


1 
I 18 kwietnia. 

(P: A. T.); (Havas). .„Matin* donosi, że 
nowe niemieckie propozycje będa obejmowały 
następujące punkty: Utworzenie niemiecko- 
francuskiej instytucji przemysłowej w celach 
odbudowy, wydanie międzynarodowej pożydz 
ki przy udziale Ameryki, celem przejęcia przez 
Niemcy zobowiązań państw sprzymierzonych 
wobec Ameryki, utworzenie międzynarodowe- 
gc wydziału kontroli, do którego należeliby 
przedstawiciele związków zawodowych sprzy- 
mierzonych ; Niemiec oraz związków robotal- 
czych krajów neutralnych. Dalej dziennik za- 
l uważa, że nowe propozycje niemieckie nie ma- 


, Londyn, 18 kwieła a. 
j (P. A. (T.). a(Havas). Zebranie fun%ojo- 
_" narjuszów kolejowych w Carlisle przyjęło u- 
= chwałę, żądającą rozpoczęcia strajku geńeral- 
= ego w dniu 22 kwietnia b. r., o ile żądaniom 
górników nie stanie. się zadość. 


Murawa odgzkodowan. 


j 


NIWMCY PRAGNĄ DALSZYCH PERTRAK-}jè nic wspólnego z żądaniami sprzymierzo- 
SĘK TACJI, na Niemcy mogłyby cnie uczyn'ś naj- 
Londyn, 18 kwietnia. {lepszą propozycję, t. j. zapłicić swoje zobowią- 
PR. (P. A. T.). „Morning Post* donosi na zania. 
podstawie informacji z kół ministerjum spraw |NARADA NAD ŚRODKAMI PRZYMUSOWE- 
zagranicznych, żę do rządu angielskiego wpły: i MI. 
RAZ neto już. powine oświadczenie Niemiec, iż pte- Paryż, 18 łewietnia. 


(P: A. T). (Havas). Rzeczoznawcy wojsko- 
wii ekonomiczni, a mianowicie marszałek 
Foch. generat- Weygand, minister Loucher i: 
Seydoux zastanawiali się w dalszym ciągu nad | 
środkami, jakie nałeży przedsięwziąć w razie | 


| /_ ną podjąć dalsze periraktacje na podstawie 
aria londyńskiej, „Morning Post“ 
2». 2 Jest prawdopodobne, iż wobec te- 

go oświadczenia zarządzenia przymusowe, za- 

1 maja zostana odroczone. 


| M O O et 


iedziane na 


|żenia gospodarczego między Polską a Niemca- 
imi. Wogóle w sferach niemieckich daje 


Ww Polsce 

$ o; +e 

2 bycia marti. 
~ W rocznice wykradzenia 10 więźniów z Pawia. 
ka. Dnia 24 b. m, o godz, 11 rano w lokalu kino 
„Palace“ przy ul, Chmielnej Nr. 9, jako w 15ta 
rowmicę wylkradzemia 10 więźniów z Pawiaka u- 
czestaicy tego do chwili obecnej okrylego tajem- 
nicą, faktu opowiedza faktyczny przebieg akcji tej 
pamiętnej nocy. Slowo wstępne wygłosi tow. Nor- 
bert Barlicki, Bilety nabywać można w O. K, R. 
(Al, Jerozolimskie 56) oraz w dzień odczytu przy 

wejściu w cenie mk, 50. 

Do uczestników wykradzenia 10 więźniów z 
Pawlaka, Uczestnicy w wykradzeniu 10 więżniów 
z Pawiaka, t j: wykradzeni, wykradający, jak 
również biorący udział w pracach przygotowaw= 
czych, proszeni są o przybycie jutro o godz, 7 da 
lokalu O. K, R. (AL Jerozolimskie 56). 


Manifesłacyjnę zgromadzenia we Lwowie, ` 

IW d. 10 b, m, odbyły się dwie wielkie mani- 
testacje robotników lwowskich, przeciw prowoka- 
cjom fabrykamtów i kapitalistów, którzy drogą io 
kautów, prowokowaniem bezrobocia i strajków dą- 
ża do rozbicia organizacji robotniczych i 'wymusze- 
mia ją drogą jak największych zysków dla siebie 
oray przeciwko polityce rządu, idącego ręka iw rę- 
kę z kapitalistami i paskarzami dla złamania re- 

Manifestacyjne zgromadzenia odbyły się TÓW- 
mocześnie: jedmo, zwolane przez komisję klaso- 
wych zwiążków zawodowych, drugie, urządzone 
przez zawodawy Związek kolejarzy. 

' Na pierwszem z mich, ma które przybyłe thu- 
my robotników, powzięto rezolucję, wyrażającą 80- 
lidarność ogólu robotników z robotnikami drzewny- 
mi, fryzjerskimi, rzeźwiekimi i dozorcami domów, 
oraz zapewnienie, że ogół poprze walczących o 
podstawowe prawa towarzyszy, 

W rezolucji tej robotnicy przesyłają również 


pozdrowienie towarzyszom w Zagłębiu nattowem 
i robotmikom rolnym, stojącym dziś w ciężkiej 
walce, 


Zebrani protestują prłeciw próbom wprowa 
dzenia wolnego bamdlu ; wydaniu tzesz pracują- 
cych ma łup paskarzy, oraz żądają sekwestru zie- 
móojpłodów i Zaaprowidowania klasy pracującej 
przy pomocy kooperatyw robotniczych, przytem 
domagwią się równego i sprawiedliwego rozdziału 
produktów wszelkiego rodzaju dla wszystkich pra- 
cujących obywateli państwa. f 

Na masowym wiecu kolejarzy, po przemówie- 


niach tow. tow. Kuryłowieza, Langa, dr, Dręgle 
wicza, Jansona i posła Hausneta, protestujących w 
ostry sposób przeciwko bezpodstawnemu areszto- 
waniu przewodniczącego W. W. Związku: koleją- 
rzy, Kruszewskiego i sekretarza, Sułkowskiago, 
przeciwko nieustannym prowokaciom i demuncjo- 
waniu kolejamzy. powzięto rezolucję, którą w stre 
szczeniu przytaczamy: |. 

Zgromadzeni kolejarze dnia 10 b. m. energioza 
nie protestują przeciwko narzuceniu militaryzacji 
kolei w chwili. gdy kolejarze spokojnie czeka na 
zrealizowamie postulatów ekonomicznych i doma- 
gaja sie natychmiastowego wypuszczenia kolegów, 
aresztowanych za sprawę ostatniego strajku. Prge- 
trzymywanie ich w więzieniu uważamy za nam 
szenie wolności osobistej. 

Protestujemy przeciw zamachowi rządu: na fe 
trybucje i statut związku, nie pozwolimy szeg 
plié swych praw, i żadamy z*gwarantowstia przed, 
stawicielstwa (we. wszystkich sprawach . tyczących 
się praw i bytu pracowników, Domagamy się zrea- 
dizowania postulatów ekonomicznych, *przedieżo- 
nych rządowi przez W, W, (Wyrażamy członkkony 
Wydz. Wyk, i innym orgauom Związku pełne zam 
lanie i wzywamy ich do dalszej pracy, Przyrzekar 
jąc, że staniemy zwarci przy Was, zorganizowani w 
ZK K, 

Wzywamy posłów P. P. S, jedynych przedsta 
wiciefi Klasy pracującej w Sejmie, do poparcia ża- 
dań pracowników kolejowych jednocześnie nyrs» 
żając im podziękowanie za dotychczasową pracę dja 
dobra klasy pracującej". i j 

Po wiecach odbyły się impowujące pochody, 


Walie zgromadzeńie członków P. P. S. w Przemyślu, 
W Przemyślu odbyło się w końcu  ubięgłeg 
tygodnia walne zgromadzenie członków P, P, $, 
przy licznym udziale towarzyszy i towarzyszek. 
Sprawozdanie z działalności P, P, S, w Pri- 
myśiu złożył sekretarz, tow. Aleksander «Mandel. 
Z obszernego referatu wyjmujemy kilka ge: w 
roku 1920 odbyło się zgromadzeń ludowyci? 18, põ- 


towe, mi łonie 
skie. Bibljoteka uzupełniana z wielką  umiejętno- 
ścią i znawstwem, jest chlubnem świadect: ów 


cy kuliurałacej, í 
Piękne rezultaty dały się osiągnąć kolporta 


żem broszw, czasopism i dzienników ak 
Niezależnie od działalności nniejscowej Eo- 


/ 
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„ROBOTNIK*, wtorek, 19 kwietnia 1931 r. 


mitet w miarę sił i możmości imteresoważł się i po- Na tie stosunku do działalności dotychezaso- | nie wypełnia, poczem skierować się do rządcy do 
maga! okolicznym ośrodkom robotniczym. wej Zarządu zarysowało się odrazu rozgrupowanie |mu, który ma wyciąg potwierdzić, a dostać się da 

Po mysłuchamiu sprawozdania kasowego, WY- |sił, Silna i zwaria grupa postępowa, na czoło któ- aa AA 
barze nowego zarządu, oraz obszernej dyskusji, |vej wysunął się p. Hoffmam, podjęła krytykę dzia- Po załetwieniw tych wstępnych formalności, ma- 
poseł tow. dr. Lieberman przemawiał o najbliższych |łalności Zarządu, wylazując rzeczowo, iż tem mie |Kży „schwytań* p. dzielnicowego policji i „pokor* 
zadaniach partji, poczem obrady walnego zgroma- |nie uczynił dla poprawy bytu pracowników han-|nie* go prosić o napisanie opinii „błagonadiożno- 
dzenia zakończono, dlowych. Ob.ob. Załuski i Szczepański wykazywali |sti”, co ostani czyni bardzo chętnie, chociaż inter 
7 Konferertja kobiet odbyła się w Warszawie |iń Zarząd nigdy nie rozwinął akcji na terenie Ra- | resanta widzi pierwszy raz na oczy, o ile umie 
dnia 14 b. m, pod przewodnictwem tow. B. Łuka. |dy iMejskiej oraz 'w Sejmie wówczas, gdy chodziło | się do niego odpowiednio „przemówie”, 
stuk Tow. Łokietka przedłożył program obchodu, |0 sprawy zawodowe, o projekty pracy omm oj Następnie należy się udać do p. komisarza po 
ustalony przez warszawską Komisję majowa, W o |wszalką akcję pracowniczą, Po dłuższej dyskusji o {ajh komisariatu, w którym się mieszka; komi- 
tywionej dyskusji zabierały głos t.t.: Walendziak, |gólne zebranie przyjęło wniosek ob. Kowarskiego: |eurz z reguły odsyła do dzialu melduniowego 
Sowianka, Łułkasiuk, Woszczyńska i imne, „Zebranie składa podziękowanie Zarządowi za je- | gdzie zyskuje się potwierdzemie podpisu p, dziel- 

Na konferencji ` zebrano około trzech tysięcy |go działalność społeczno-patrjotyczną i wyraża ubo- |micowego i podpis p. komisarza. Gdy te wstępne 
marek na własny sztendar. lewanie s powodu braku załuteresowania się spra- | drobiazgi" są załatwione, znowu zaczyna się cho- 

Towarzyszki zglosiły się do pracy przy kwe |Wami zawodowemi i pracowniezemi Związku dzenie na ml, Oboźną i dowiadyrwanie się w tow. 
ście majowej i przy ovganizowaniu pochodni za- W mastępnym pumkcie przyjęto wnioski Zarza | „Cyklistów“ o termin egzaminu jazdy na rowerze, 

baw dziecięcych. Dalszy ciąg konferencji we ezwar- |du o budowie miast-ogrodów, o sanatorjach i eke |który bywa raz na tydzień, a po zdaniu którego 
ką o r Ce apaa O Wnioski Zarządu, |trzeba się udać do Działu Ruchu kołowego mag. m, 

Wobec madchodzącego święta Pierwszego Ma. |mówiące o` skasowanie zebrań kwartalnych, oj Warszawy na ul. Danielewiczowską. Tam zmowa 
ja, Warszawski Wydział Kobiecy prosi o falkmaj- ommiejszeniu Medby członków zarządu omw ska- fpo przejrzeniu papierów i ścięgnięciu pewnej kwo. 
Morniejszy udział towarzymek w  komfereneji |sowamiu komitetu wyborczego, nie poddamo pod ity, odsyła się nieszczęśliwego wędrowca do lasy 
amrartkowej. glosowanie wskutek bralnt quorum, potrzebnego | Magistratu, gdzie długo trzeba czekać w ogonku 
przy zmianie statutu. Sprawy 46 będą zdecydowa. jma opłatę podatku, | r 
ine na zebrania w dniu 80 b, m, Działu Ruchu fkodebranie mumeru, 

(Po skończonem sprawozdaniu odbyły się wy- "Wszystko to razem przy usilnem staremłu trwa 
|pory do ciał kierowniczych. Tutaj rozegrałs sięł2 tygodnie, gdy np. w Poznaniu, w Bydgoszczy 
- Amd POWY W ga pe 19 do mabzca | walka między „gnipą postępowąć, a prawicą łącz- |załatwić to można w przeciągu 15 minut. Mimo 

dis nie z dotychczasowym: Zarządem) Do nowego Za- | wali przychodzi do głowy pytsmie czy u nas nie 

elniea Wola.Czyste. Dziś o godz. 7 w iokalu pne przeszłę w tajnem głosowaniu calkowinie li- |wymtyśła się specjalnych zajęć, ażeby urzędnicy, 
dzielnicy, (Wolska 44), odbędzie się ogólne zebra- [sta „postępowa”, wybrani zostali: 1) Wernik M. |mieli coś do roboty? A gdzie oszczędność skarbu 
gie członków dzielnicy, na którem przemawiać bo- |2) Hofman K, 3) Kowarski W., 4) Zagrodzki J., | państwa? J. M, 
dzie tow, Jaworowski, 5) Zaimki A, 6) Blumental P., 7) Billich J., 8) : í 

Dzielnica Powązki, Dziś o godz, 7 w, w fokalu | Konrad H., 9) Stryjewski H., 10) Szczepański: 'W?, 
dzielnicy (Okopowa 30 m i. ROCA z Winnicki J., 12) Zertkowski Jan, 13) Szylter A., Szanowny Redaktorze! 
zebranie członków dzielnicy, ' ) Zmomnyński St., 16) Grossman Wł, 16) Bier- Zechce Pam umieścić na łamach. pisma swego 

Kolejowa organisneja P, P. A. Driś o my 5 et Jam, 17) Obómentoweki W. 18) Niemczyk | wymianie, która jest doskonałą ilustracją tego, jak 
s kata 0. K. R. (Aleje Jeramtkoskda 68, odber | Je, 16) Walesi: Z, 20) Rasta, 20) Pudel wspiera jednosiki, które wskutek 
dzie si siedzenie egzeknut: Kolejowe, starości choroby mie wami zk 
P P, s > żyć dd Również do Komitetu Wyborczego Kom. Rewi 4 ero. swoje ponar k 

Treczwajsm ja P.P. £. Dai 0 godz. cyjtej, Komitetm: Arbitrów i do Wydziału Nąuko-| | Subłokator mój, p. Marjan Hotman, a zawodu 
Angr angoen on opoe aE 
odbędzie się posiedzenie komitetu. Proszeni są o 
przybycie wszyscy: członiktowie 

Okręgowy Komitet Robotniczy, Jutro o godz. 
7 w lokalu O. KE. R. (Al. Jerozolimskie 56), odbę- 
śe sie Ukióie Oligtnogo Kontitu Rebot- 
niczego. 

Egzekutywa 0, K. R. Jutro a godz, 6 w toka- 


. 


Odczyt, Dziś o godz, 7 2 pół w lokalu 0, K R 
(AL Jerozolimskie 58), odbędzie się odczyt tow. ok | 
dama Pragiera na temat „Co nam daje Konstytu- | 


Burżużzyjna filantropja, A 


Ze Zwiąrka Robotników Miejskich. Dziś punt-|gu. Obecnie saniemógł riupełnie, „ak, że stracił 
tuałnie o godz, 6 rwiecz. w lokali Związlw (AL. wiedzę w_ostoukach i jast nieprzytomny. Chege 
Jerozolimskie 56) odbedzie sie zebranie délegatów | ratować nieszczęśliwego, samotnego człowieka, 


sama nie mogąc mr wiele poradzić, bowiem je- 

Ruch kuria. omawia rybka my tg dn 
mieszkańcem Warszawy, li 

© zwi Niezależnej Młodzieży Socjalistyezne; pomocy. Jektujakniej. $. onatecjalnej. Z 06m. taświai- 

1 0, EJB (AL ZEG dd, da m oai digre Porn 

posiedzenie egzekutywy O. K. R. - czech odbędzie się dn. 22 b. m. (w pitek) ó 


czeniem kazano mi się zwrócić do W, T. D. (Krak. 

Pocztowa Organizacja P: P. 8. Jutro o godz. |8 wierz. w lokalu Gospody Robotniczej Bagatela 12. | mówić tylko odesłano mmie. do schroniska przy 

P. 6. Napróżno tłómaczyłam, żę par 
Mich zawodowy: | 

(Elektoralna 58), Wykład o lapitalinmie | zuwełnie już nieoczekiwanie przyszedł ze schro- 


Przedm, 60), - Tutaj mie chciano wala ze mną 
Zna e pis, ra» ok 7 oł WC. NE ARE NIE A e MA ARE O 
Rag wgnóldzielęzy. pierów acz wyrobić mie można, chośby dlate- 
H. jest obecnie zupełnie nieprzytomny, Biu- 

b, dał Gagi zobotuików dabei. oięuowych | Lining wię la zac „kody me 


ne zebranie członków Pocztowej Organimeji ` P będzie dobrze, jeśli przyniesie się „papiery przed- 
wojenne" chorego 
„Kursy dia przcowuśków. kosperstrw wareisw b elinan. aaa, aS. 
nie został jeszcze ukończony) Żądamia robot- 
podwyższenia wynagrodzenia 


ników po 10 15 proa 07% Prafpkowskiego odbędzie 
i wypłaty dodatku drożyźnianego za $ miesią: | 75 w. środę, d, 20 kwietnia, Obecnie H, już dogorywa. - A 
ce nie zostało S wy |. Oto burżuszyjnta „filantropja“ w całej jej ma- 


uwzględnione. 
wiesili na murach swoich fabryk odezwy, w Zagranicą. iW "Warszawie, mieście. stołecznem Polskt, 
których oświadczają, że zamyłkają fabryki ma ZJAZD ROBOTNIKÓW TRANSPORTOWYCH. baj Pa filantropójnych woiąż fęzocień "wara. 


czas nieograniczony, z powodu jednostronne- 
go zerwania umowy przez robotników (PAT). | dowy 17 b. m. otwarto w Genewie międzynaro: | «= 


dowy kongres ` robotni trans Marjanna Ihron. 
Ze Związku metalowców (Leszno (58). Obrady potrwają 8 dal, (E. A, T.). | Werzoma, śm. 15 kwietnia 1921 = 
(Dnia 17 b. m. odbyło się wilne zebranie na 
„którem dokonano wyborów Zarządu oddziału War- Rozmaitości. 


Głosy czytelników. 


i W sprawie Ligi Obrony praw caławieśia, 

Wielkie to było święto dla społeczeństwa owo | Vprowadzajaca nowy sposób tracenia przestępców 

powstanie Ligi Obrony praw człowieka i obywate- {Za Pomocą gazu, gazu, Przestępcę zamyka aię w enczel- 
gruncie 


ewa Zw. rob. przem. metalowego w Polsce) w 
składzie następującym: 1) Burchard Ignacy, 2) Mal- 
czyński Zygmunt, 8) Stolarski Stanisław, 4) Krzy- 
wieki Piotr, 5) Piekut Kazimierz, 6) Cechnowuki 
9) Bi kazn 2 aan Władysław, sd) łe — ma naszym zabagnionmym 
iały Wiktor, 10). Wisniewski ję: 
Karkuciński, 12) Gustawons, (Pierwszych 10 tow,| | oóż dalej, panowie imicjatorzy? Czy w |step tylko przes mury, W mocy, wyrsfaczonej ną, 
otrzymało po 411 głosów, ostatnich dwóch po 57 ef powy — jako taka, wystarczy, jeśli r ślad za powin podczas gdy skazaniec śpł, posta po- 
gołsów. Towdrzyszów z obm list wzywa komisja ie moarn CZ?" = — mosca się przes rury 
watacyiia © AK Styki Zobel: ak WY Nie wałno Wam tracić czest ani ma chwilę. Gd" i 
dzing 4 Tolacate, SMR 18 e prabilti, Saala = CRA BE] Co za postępi 
i : słannichyo, weka agrom pracy 
Tysiące ofiar naszej zachiannej biurokracji gie 
dzi od roln a nawet i dłużej w. wiezieniu i: czek: 
niecierpliwie na ładkawszy mómiech.., naszej apra- 
Badaia $ ch soy = wę ij | Dzieję się bezprawia i gwałty my całym tarenia 
solidaryzując się z żądańiami centralt. | Rzeczypospolitej, które na szwank narażają dobre | 
|. |imię Poiski, ZE SO 
sro? " Hakdlowege. prasa  peaeomników go Człowieka i Obywatela, 
sowyca. Zeipanie ppe delegatów | Na samych odezytach i poutnych zebraniach ron T 
n a Każe narioen UEA FZ AA E i r 
; ko: „przystąpić do zangitowanńa Zgon esława Dembski 
b m. nie beda z k i AE RZ ską imponującej Bezby członków, sympatyzujących a da” jena zmarł w 52-im roku ga de. me- 
i 'mależy umządzeć Widia ycyny esław Dembi oceni š 
de sca GA z wdowi mo Dr. Dembiński w r. 1800 — 
Z WALNEGO ZEBRANIA ZW, HANDLOWCÓW, biuro porad prawnych, wykrywać madużyca i t. p. |czydny udział w ówozesnym ruehu _ sooialisty- 
Zwycięstwo grupy postępowej. słowem, wejść ma tory szerokiej propagandy f dzłe- |cznym, jako jeden z kierowników „Związku 
W sobotę, -4. 16 b. m. odbyło się 26e ogólne | gh by ogó! zainteresował się żywiej. sprawami PAPEN ec polskich". Później w ruchu udzia. 


Ostatnio słowo „nauki, 
MP stanie Nevada Am. Põim. wyszła msława, 


A 


Zycie qosnodarcze: 


ga giełdy warszawekiej, Dolary ; 700 — 
782. Franki frame. 58.05. Marki niem, 120656 — 
anoa ;| Aoa 


zebranie doroczne członków 2w Zaw, Pracowni, łu ni brał. 

ków Hendlowych i Przemystowych m. Warszawy w M, pracując w kiemiku z całą ener- KOMUNIKAT PAŃSTWOWEGO INSTYTUTU - 
(ul. Sienna 16), Zebraniu przewodniczył p. St. BO | m R A Liga być może, ode- MSTEOROLOGICZNEGO,. 

biński. Porządek dzienny. abejmował:. sprawozda |; Pw 26 5 sole m eo Pia: A oean Prawdopodobmy przebieg przebieg pogody w dnia di. 
mie Zarządu za, 1920 r., gabwierdzenio budżetu ma osirzyca rancji. tiejstym im " Zachmurzenie enne, 
1921 ., wnioski Zamądu oraz wybory. do ciał kie- | DO dziela tedy, pamowie iniejstorzy! |. | i dk rwa 


H. Koneski, zianniej, rankiem praymrozet, wiatry z kierunków 


ich, f 

UE e Uwagi s dnia 18 kwiotnia Niż barome- 
przewodniczący jego p, Kowalewski. Niepotrzebny biurokratyzm, ` | PE 1 nad Polską. w mis ubiegłej, 
wykazało wprawdzie, ts Związek Hamdlowoów oży-| Wojna się skończyła. Należałoby się wziąć do|przesunął się nieco ku północy, lecz zar%rem po- 
wit duch obywatelski w chwilach groźnych dim pań- rzetelnej pracy, mzdrawiając. wadliwą administra- ,głębił, Polska, znajdująca się w. lewej połowie tego 
stwa polskiego, czego dowodem była współpraca w joje i usuwając biurokratyczne stosunki, jakie w układu ciśnień, miała wskutek tego dość urozinai- 
Komitecie Obywatelskim i oddanie się pod rorka- wielu galęziech naczego życia państwowego. do dziś cony uklad wiatrów, a zatem i temperaturę, 

zy Rady Obrony (Państwa, Niestety jednak, w za- | jeszcze istnieją. | Pozmanón © g. 7 rano motowano zaledwie 1% ; 

| kresie pracy zawodowej oraz dla rozwoju samej in- Weźmy mp, taki fakt: Osoba, ktróa pragnie żej zera, sy Warszawie 50, wa Lwowie 9 (wiatr 
stytucji — zarząd nie mógł się wylegitymować | uzyskać Pty ną „prawo jazdy na rowerze w.  Poładniowy). Obszar wysokiego ciśnienia leżak na 
szerszą działalnością poza czysto towarzyskiemii ; | Warecawie musi wyłkonać następujące czynności. | północy i półmoco-zachodzie Europy, a temperatura 
poczynaniami, jak prowadzenie koła gimmastyczne- Í Przedewszystkiem, wynaleźć sklep. gdzie może na- w Eurepie o godz, 7 rano była dość niska; w Au- 
go. chóru i kola dramatycznego, [osé wyciąg księgi meldumiowej, który własnoręcz | strii notowano mieiscami przymrozki, które oraw- 


rowniczydh. 


Sprzwośiesie + Aini Zamządu złożył | o, 
Sprawozdanie 


wego przeszły kandydatury grupy. postępowej", |szewe, od dłuższego czasu cierpi na chorebę mór |“ 


1893 brali 


[liemoge 


Klawego 


Najskuteczniej zwalcza 
wycieńczenie i blednicę. 
Powagi lekarskie załecają 


REMOGEN klawego 


dzieciom, dorosłym i starcom. 
Żądać wszędzie. 


C Y R K, St. Mroczkowski 


(ui. ordynacka), 
Dziś, 8 wieczór 
Tajemniczy zegar 


Viola Kutli, Japończyk Yasuda, Jotty, Les Cie- 
mentsi Syłvia Bim Bom i reszta atrakcji; 


a aR 
dopodobnie wobec wzrostu ciśnienia dosięgną i 
Polski, ` 

Skarga na adwekaża Wacława Popłowskiege. 
Teofila Grzelewska (Leszno 21) wnosi za poźned- 
nistwem redakcji naszej skargę ma adw. Wacława 
Pepłowskiego (Kapucyńska 5 m. 17) za to, że PaPe / 
płowski pobrał od Grzelewskieł 1800 mis. tytulem 
honorarjum za obronę jej sprawy przeciwko p. Sa- 
wiekiemu, właścicielowi buty szklanej na Peloowi- 


4źnie. Pam Pepłowski pizyjął honorarjum, ale nietył. 


ko nie stanął w obronie klijentki, lecz "ze 


dała tę sprawę i ujęła się za polrzywdzoną. 
(m. Warszawa bez kartok W myśl uchwały 


Nr. 14 i Miodowa Ne, 15) skladane są przez ugd- 
gów legitymacje na odbiór kart żywnościowych; — 


się u mas praktykuje, może spowodować nawet u 
ludzi dorosłych, a tembardziej u dzieci, poważme 
zaburzenia w zdrewiau, objawiające się w postaci 
zatrucia kwasem pruskim (objawy: w parę godzin 

po spożyciu siiny ból głowy, trwający przez sze- 
wA godzin, mastępnie sime osłabienie ogólne), 
Większe ilości kwasu pruskiego, zależnie od orgs- 


roku) zabroniło przywozu do mie fasoli amerykaś- 
skiej. W handlu jednak może się znajdować fasola 
przywieziona dawniej, wobec tego przy sporządza- 
niu pożywienia z fasoli amerykuńskiej białej nale 
ży ją uprzednio wymoczyć w obfitej ilości wody, 
rs. ea: aa A, a po wdłaniu tej 
mody, gotować ją dlużej, conażnniej w 2 świeżych 
` | porejach wody, którę przed użyciem faoli, jako po- 
żywienia, bezwammikowo nateży odcedzić, ek 
i ta metoda przygotowania tasol mie zawsze 
bezpiecza od zatrucie. Odwéra fasoli nia należy 
stosować mewet do przyrządzania pokarmów dla 
zwierząt. ; bu 
essini: ukęsa. Komisarz Ministerjfum Apno- 
wiescji przy Magistrecie m. st. Warszawy podaje do 


mięsa w dniu 2i b. mMm., t. j. w czwartek, oraz sprze- 
daż detaliczną w dniu 22 b.m., t. j. w piątek. 
(a) Przyjęcie wojaka. Maystrat postanowil 
przyjąć w dniu 24 kwielnin pubi warszawskie 
wojska polskiego, powracające z frontu. Program 
uroczystości obejmie miedzy innemi mabożeństwo 
na plaw Zamkowym, defilada wojsk í obiad w O- 
grodzie Saskim, wydany przez miasto dla wojska. 
Do zajęcia się sprawą urządzenia uroczystości zapro. 
smoma kómisia w słsdzie pp.: prerese Rady Miej- 


skiej I. Balińskiego, radn. S, Firsńa, tawn S, Zie- 


Hńsktiego, wicóprezydenta W. Jelhłońskiago i Bawn, 
A. Baryki, 

Wstrzymanie wypłaty poborów bezterminowo 
nrlopowamym skademikom. Jak się dowiadujemy, 
akademicy, których uwolnione 4 wojska w końcu 
marca b, r, nie będą otrzymywali poberów, zapowia- 
danych wielokrotnie za pomccg prasy i rozkazów 
wojskowych. Wstrzymanie wypłacania poborów 
nastąpiło podobno wskutek profestu p. Ministra 
Skarbu. Wywołało to wśród młodzieży akademic- 
klej łatwo zrozumiałe rozgoryczenie i wzburzenie, 
gdyż olbrzymia większość ostatnie  urlopowanych 
akademików nie posiada Zadnych środków do życia. 


z Tow, Zachęty Sztuk Pięknych, Otwarcie wy- 


_„Astawy formistów krakowski i warszawskich fa- 


stąpi 'w gmachu Tow, Zachęty Sztuk Pięk- 
nych o godz. 12 w pot, 

Kara sa szmugiel. Za usiłowanie przeszmuglo- 
wamią 400 metrów mateni! jedwebnych kurierem 
Gdańsk—Warsźawa do Warwzawy, sąd gdański 
skazał kupoa Abrahama Rothenberga na 2 miesiące 
więzienia å 200.000 marek niemieckich kary oram 
pewnego funkejonariueża kolejowego na miesiąc 
więzienia i 106.000 matek niemieckich. kary, 


w ODCZYTY I ZEBRANIA. 
Ze Stowarzyszenia b. więśniów politycznych, 
Zebranie zarządu odbędzie Się we wtorek dnia 18 


Z 


|nie-zamkniętaj celi, do której powietrze ma. prey- wiadomości, że zezwala się na sprzedaż hurtową | 


1 


Lb 


b. m. o godz. 7 wiecz, Na porządłow dziennym: spra- 


wa zatwierdzonego abecnie statutu i omówienie wy- 
boru nowega stałego zarządu na ogólnem zebraniu. 
Członikowie i goście pożądani, 


—aPRR ES! 27 


| S T-wąa Wiedzy Wojsko 


wo Wydawniczego (Zamek 1-e podwórze wejście 
zio się odczyt Mir. p, d. Szt, Gen Tadetr 


„3, 
H) od 


Sza a 
wyjnej jazdy w końcu lipca i począlku sierpnia ro 
Prawo bezpłatnego wejścia mają członkowie 


T-wa i zapnosze 
(miecziomikiowie) 


= A Tew. 


o œ. 6 pp w Dużem Audytorjum Chemicmem Po- 
Jitechniki Warszawskiej odbędzie się posiedzenie 
Polskiego Towarzystwa Chemicznego, 
obok przemówiemia prof, Czubalskiego p. t. „O 
$. p. prof, Popielskiego" dr. Hłasko wy- 
elektrolityczne, 


si odczyt p. t: „O dysocj 
edy TOŻ 
WYPADKI” 
(m). Wypadki tramwajowe, 
domem Nr, 27, wypadł z 
Aleksander Mroczek, który zramił się w 


biegu N, D 
nie 


tala Dzieciątka Jezus. 

(m). Echa dramatu miicenego, Wczoraj 
łudniu, po zjechaniu na miejsce krwawego 
tu miłosnego przy ul. Marjensztadt Nr. 7 władz są: |stawę do zastesowatia waględem ni 
dowo - śledczych, zwłoki Benedykta. Webera i nar |karmej, zwłaczcza, że cała ta “operacja, była, żak prawo, ażeby był obrazą tego prawa i narusza? o- 
twierdzi, tylko aktem grzecznościowym  wagłędem | bęwiązujące postanowienia, jak w danym wypadku 
stałego klijenta, bez jakiegobądź zysku dla domu |przepisy, uchwalone przez specjalny Ustawę Sej- 


rzeczonej jego, Manji Boretówny zostały „przewie- 
zione do prosektorjum przy ul, Chałubińskiego. 0- 

Się, że F 
ie się Boretówny, która, będąc niejedmo- 


ukrywanie 
krotnie bitą 


ówna skarżyła się rodzicom swoim, mówiąc, | 

że, jeżeli teraz, jako u je ia 
zie musiala cierpieć, gdy go poślubi. 
'wsaściciela lokalu Hoffmana przy ul, Pawiej Nr, 96, 
6 mieszkały ofiary dramati, i 


fo godz, 9 rano w skladzie opałowym na stacji ko- ma 
iej przy ul. Stalowej- Nu. 40 dwaj ro, |whiałą — leei chodzi o to, 
arek | wbrew instrukcji ministerjalnej uskuteczniał 


, oelem roziopienia znajdującej się wewnątrz | 
Po kilku minutach. nastąpił silny wybuch | lenie 


smoły, 


Środy litorackie, Jutro odbędzie się w Pol 
skim Klubie Artystycznym (hotel Polonia) odczyt 
Jena Nepomucena Millera p. t. „Mamiiest Ponowy'* 

czasopisma literackiego). Początek o g. 8. 


„ROBOTNIK, wtorek, 19 kwietnia 1921 r. 


20 w sali Wojskowego Instytutu Nau- | Warszawie, postawiony został 


;go na temat: „Działania grupy ópera- 


mi goście. Wszysty zaś olicerowie | "WY Sejmowej; 


za opłatą 50 mk, 


publicznej, która g'osem 
Chemicznego, We czwartek, d. 21 by m. 


ma któreuu 


Na ml. Leszno 


tramwaju stolarz, | (Zas przewodu sądowego; 


go lekarz Pogotowia 


, upadła podczas 
ie przewiozło ofiarę 


drama- 


przyczyną krwawego dramatu było 
iej bankowego; 
przez Webera, starala się zerwać z nim 
Na okrutne obchodzenie się fWebema 


marzeczomy, bij 
Ze. słów 


że We- 


nagromadzonych wewnątrz beczki gazów, przyczem |wej się nie uwracał; 


o ostrzezen JA „przeocze- 
wspomniani. "wyżej . robota 20- "dna xl RR, 2 y 

i ugodzeni odłamami beczki z taką siłą w. niem“ nasrwa sądowi wątpliwości, bo trudno jest |lekceważeniu, której przy zachowaniu choćby pro- 

* s ny minat bójce wielołetniem _do- | siej uwagi można uniknąć, taka wina nie skutkuje 

czeniem w prowadzeniu interesu bamlder |bezirarności (ant, 48 k. k.), zwłaszcza w sprawie 

ekiego wyszkolony, wysyłając przesyłkę miljono |tyle doniosłej, bo rwiążącej się z ogólną sytuacją fi- 

wej wartosci, mógł dopuścić się tego przeoczenia; |nansową tylko eo odrodzonego państwa, È dlatego 

~ 7) że w tej miere zauważyć trzeba, że finma |według głębokiego przekonania sądu, przekroczenia 

wyroku w sprawię Natansona © nadt: |Natansonów, jak zemal dr. Bersński, była jednym | tego rodzeju w jakiejbądź by się objawiały formie, 

x nieliemych .w Warszawie przedsiębiorstw Banko- | jako dobra pospolitego dotykające, wierny być oce- 

Skarb prawami ban. |niane ze szczególną sunowością w imię uaszdy „sa- 

oskarżony więc, jako |ts reżpublicie su x esto"; > 
| gzdóciśtej przepisów, udzielonej mu instrukcji mimi- | miejsce tylko usiłowanie m 


pobliżu 


wę. że po upływie bilkw minut zmarli. 


._Rozpoztńawszy sprawę z oskarżenia Każimierza | wych prywatnych, przez Min. 
Natansona i zważywszy: ku izowego obdarzońych, 


- 1). Że na zasadzie mt, 86 U. P. K. i art. 
Sejmowej z dnia 9. VII. 1920 r., Prokurator przy 
ądzie Okręgowym w Warszawie skierował miniej- 


sprawę 


Kazimierz Natanson, kierownik i wspólnik firmowy 


Kim Opieka Nr. II. 


W. pinti gmachu byłego 
„Colosseum“ 
sits e Nowy-Swiat Nr. 19 
Dz'ś Premiera! 


| * Redaktor naczelny: dr. FE. Perl. 


przypuścić, ażeby oskarżony, 


Z sądów. 


m ka > 
5 Ust, | kierownik tego 


do tutejszego sądu, ma skutek «zego cą 


 JEI 


UWAGA: W niedziełę dnia 24-go 


maane inai ae Dia aaan 


„Zródło Polskie“ 


; ME . . . p F 
Jan Grodzieński i S-ka{ 
ś Warszawa, Marszałkowska 95 0^ 4. 
"toii 231-66, 244-86, 251-98. 
Gdańsi, Stadtgrabem I7 
tel, 34-80. : 
Poleca najtaniej: > <- 
Kooperatywom, Stowarzyszeniom, ć 
Związkom, Sejmikom 
TOWARY: KOLONJALNE, cukry. i czekoladę, 
MYDŁA i dodatki do prania, 
SLEDZIE na beczki, m ile 
"NASIONA, NARZĘDZIA ROLNICZE, 
GWOŹDZIE, WYROBY: ŻELAŻNE, À 
NACZYNIA EMALJOWANE i ŻELAZNE $ 
SMARY i OLEJE, | 


WYSYŁKA KOLEJĄ. | | 
ASEKURACJA TRANSPORTÓW. {i 


b. as ody 
je YZ 


> 4 r r $ ; 
handlowiec z kilkuletnią praktyką biurową, poważnymi referencjami 
t świadectwami handlowymi, obznqajmiony z działem administracyj- 
nym, książkowością handlową, samodzielny korespondent piszacy 


` biegle na maszynach wszystkich systemów, óbecnie zdemobilizowa- 
_ Ay pragnie objąć odpowiednią posadę w instytucji robotniczej. 


e O O W 


Łaskawe zawiadomienia proszę składać do Administracji „Ro- 


botnika” dia „Podchorążego*. 


 kraptona 7 kj 2 ca 
2) że zadaniem wyrokującego sądu jest ustalić | który tem samem miał możmość i obowiązek wej- j dziela poglądu obrony, jakoby przepis 
w sposób objektywiy naturę i charakter inkrymi- |rzemią, czy i jakie były podjęte przez biuro jego | K.K. miał ograniczać istawy 
nowaltego oskarżonemu czynu aiezałeżnie od opinii sterania w przedmiocie uzyskania zezwolenia Ko- | rzeczonym artykule niema mowy o tem, aby usta- 


potępiłą w czambuł obwinionych o przekroczenia Bazylei; 
przepisów dewizowych, zanim jemcze Sad orzekł o 
def winie, jak słusznie obrona zmuważyła; . r 

(8) że fakt usilowania przewomu zagranicę pa- |uie bylo spowodowane tylko miedopatrzeniemą, czyli |góów prawnych w ustawach tych zawartych, 
pierów wartościowych przez Dom Bankowy „Na- |nieuwagą, przeczy wszelkiej oczywistości; i 
jjtenson i Synowie" beg uzyskania włeściwego me- 
awotenia Min, Skarbu został stwierdzony przyziat- |koresposdencja firmy Natansonów do czasa wy» |ności, Sąd Pokoju X Okręgu m. Wzerszywy pod 
niem się oskarżonego do tego uchybienia, jak rów | krycia pakietów poleconych. zawierających papie- | Przew. sędziego Mavala uznaje winę Karimierra 
niei ca'okształtem okoliczności, ujawnionych pod- |ry wartościowe, nie ulegała ścisłej kontroli poczto- Natansona i skazuje go ma karę, przytoczoną w po- 

nadzomi 


wego 

4) że w obronie swojej Natanson wyjaśnia, iż | kluczonem, w związku z zeznaniami d-re Wytnwa- | 
Aa JA e: podjęta przesyłka walorów do Spwajcarskiego Ban. |ła i Barańskiego; że podobnego rodzaju przeoczenia | 
tramwaju inż; p 19, idęcodo z M CZĘ ja Zwiążkowego w Bazyleś niema nio wspólnego 2 |ze strony firmy mog!y się powtarzać częściej, z ja- 
lego wyskakiwamia w rdziałanieh ua niekorzyść watuty gOlskiej, oraz że |wnem gwałceniem rozporządzeń Mimisterjnm o re 
ykalecha z Kalisza i pot'ukła się ogól- | firma jedynie przez proste niedopatrzenie nia uzy- | glameniacji obrotów dewizowych, nakazanych anor- | 
wypadku do SZpi- | skafa wymaganego zezwolenia. które niewątpliwie | malnemi warurkami gospodarczemi kraju i wzina- ja 
zostałoby jej udzielone, a mięc w mniemaniu 6- | gającą się deprecjacją waluty polskiej; 
sksnżorego tranzakcja owa nie może służyć za pod- 


" 5) że wyżeł przytoczone okoliczności, wsparta 
Ta przewodzie sądowym zeznaniem świadka Asme- |granicę bez uzysksmego zezwolenia Mim, Skarbu w 
to eo oma ira i opinją powołanych przez obrońców oskarżone- |świetle ujawnionych w ciągu dochodzenia sądowe- i odp 
go rzeczoznawców — dyrektorów banków; nie mogą |go okoliczności szczególnych, jakie wysyłce towe |będą się w sali Tow. Hygienicznego (ul, Karowa) 
jedoak mieć decydującego "dla sprawy znaczenia, |rzyszyły, Sąd dopatruje się jeżeli nie winy umtyśl- Czyżew 
posiadał w tych dniach 700 dolarów, lecz po |Edyż w danym wypadku, pominąwszy, czy Min, jnej (dokis praemediiatus) w mimiejszej sprawie 
grew kdowadia go po śmierci skarbu tego mie ma |Skarbu byłoby dało lub nie swago.zezwolenia, ey jely stwierdzonej, to w keżdým razio rażąc nie- 
ASY ta n 7 | konńrabemda ty była szkodliwa fub mie dla kunsa 
(m). Straszna émigré przy pracy. Wczoraj oko- |-qajaty polskiej, wreszcie czy 1 komu zysk zapo- |wartych w wyżej cytowamych . 


to nikt ze stromy firmy do Komisji Dewiza- | tąmsoa, powołuje się między inmemi ma to, że j` 


6) że flumaczemie się Natansona 


sterjatnej t powinien był uwzóać ją za obowiązują: które w. mysi ar, 
dła siebie f kierowanego przezeń banimi; I. 19 
8) że, jak widać z dołączonych do akt sprawy przekroczeń przeciwko postanowieniom t załazoma, 


INICZY NIEZ 


Sensacyjny dramat w 6-cia wielkich częściach ` 
_ s ulubieńcem warszawskiej publipzności 


kwietnia o godz. 12-ej w południe odbędzie się w I echu „Opieka” Il „Całosseum” M.-Świat 19, wielki koncert z udzłałem 
artystów pp. Barcewicz, Dobosz, M. Frenkel (ojciec), Krzyżanowska, Mokrzycka, Metaxian, Michałowski, prof. Plotrowski I Zdziennicka I innych. Bilety w cenia 
i woni pes ©, od 30 do 100 mk., nabywać można od dziś w Zarządzie kino teatru „Colosseum“ Nowy-Swiat 19. i | 


Towary koloniaine- 


| Śledzie na beczki | ! 
Mydło i dodatki do prania M sprzedania = WOJ 
- Pastę do obuwia. > towąana 12 tysięcy. Wiadomość 
i Olojo miner. I smary, 1 p Robotnika" Wa- 
J k p ć - re . 
I . 
Pospleszna wysyłka koleją. Asekuracja od kradzieży w drodze dipi inokie, wyroby gu 
dl), mowe, pasy rupturo- 
i we, noże Gilette. Najtaniej bo 


EA ADO WAZA e mo e 


Zz | 


! Nr. 101 


ej, Dnia 22 towietnia! Domu Bankowego „S. Natanson è Synowie" w | odpisów iistów Inewentelda w Paryża, orsz Gzwaj” zawartym m rozporządzeniach raędowych, wymie- 

w etan oskarżenia carskiego Banku Związkowego w Bazylei, kłrestja nionych w art. 1 i £ tejże ustawy ulega równień | 
jpod zarzutem maruszenia art, LI Rozporządzezia |wysyżki walorów. i sposobu zaasekurowamia jej od karze, a fortiori w wypadku konkretnym oskar |. | 
| Ministra Skarbu u duia 7. VIII. 1920 r, © ogrami- | utraty, była przedmiotem a | 
czeniu obrotów dewizami i walutami zsgramiezne- | nami w ciągu dłuższego czasu, bo el 7. XI, do koń. |od miego zależało, dla dopięcia zamierzonego eebu, 
mi, wydanego z mocy wyżej z daty powołanej U-|ca grudnia 1820 -r przyczem cała 


pertraktacji między etro- | ny winien ponieść karę, skoro uczyni wszystko, eo 


korespondemcja |a wysłane waiory pozostały 'w kraju a przyczyna od 
K. Natansona, | oskarżonego rviezależnych, przyczen eè mie pe 
„LIGA 
, gdyż w 


ie przechodziia przez ręce 


wy specjalne nie mogly przekraczać przepisów ez, 
I. K, K. i powyższy przepis można interpretować 

9) żę z powyższego uieleży przyjść do wniosku, |tyłko w tym duchu, że ustawy specjalne zmażdą 
że tłumaczenie się jakoby dochodzone przekrocze- | swoją wykładnię w cz. I K. K. odnośnie do erze 


oburzenie | misji Dewizowej va wywóz listów zastawnych do 


Na zasadzie powyższych przesłanek i całoksztaf” 


, 
10) że z zeznania Aniqłkowskiego widać, iż |tu wyświetlonych na przewodzie sądowym dkolicze 


wojskowego, — nie jest przeto wy- | przedniem naszem sprawozdaniu z tej sprawy, 


Teatr | Muzyka. 
Z Opery. Dziś „Tristen i Tzolda* Wagnert. 
, Teatr Rozmaitości, Dziś arp Dy: 
tra Mereżkowskiego "„Carewicz -Alekay“. 
Teatr Polski, Dziś. pierwsze przedstawienie 
Ą „Kupce weneckiego“, komedji Szekspira, 
11) że dia istoty karygodności dochodzonega Teatr Mały, Dziś ś dni mastępnych „Cierpi 
| ystarczą czyn zakazany- b; owoc", i i 
ego weptesji |czyma w ahy mp yk Teatr Dramałyczny, Dziś í jutro „Trojaczki”, 
Teaśr Praski. Dziś „Adrianna Lecouvreur*. 
Wiktorja Kawecka dla Inwalidów, Zapowiee 
dziamy od dlwiszego Czas, lecz z powodu chwilo- 
wej miadyspozycji odłożony występ zmakomitej ar« 
tystki operetkowej p. Wiktorii Kaweckiej, odbę- 
dzie się jutro w środę „w sali konserwatorium, 
Wieczory futuro-fermistyczne, Dziś i jutro 


mową © obrocie dewizami i wałutami; 
12) że w samym fakcie przesyłki walorów za- 


dwa wieczory tecytaeyjne poezji Tytusa 
skiego, sitora „Zielonego oka“, połaczone z odcny» 
temi o nowej sztuce p. Konrada Winklerą, 


dbałstwo i zlekceważenie przez N. przepisów, sa- 


METAMORFOZA 


> 8 7 gie: 


13) że obrona, zapewniając o dobrej wierze Na- 
czyn mu , by mieumyślnym, lecą wina 
uieumyślna,: źródło swe. częrpiąca w miedbalstwie i 


14) że ponadło obrona wskazuje, 46 miało m] o >- - 

mie wykonanie przekroczenia, 
49 %. k, mie jest karsina, lecz 
według art. 3 Ustawy z d. 9. VII, 1920. usiłowanie 


ZMARSZCZKI - 
HINNE BRAKI CERY 


+ 


w roli 
tytułowej. . 


HARRYM PEEL 


Poszukujemy 


trzech urzędników obznajmionych 
z manipulacją tartaczną. Kawale- 
rzy mają pierwszeństwo. Oferty 
oraz odpisy świadectw, których 
się nle zwraca skierować p. a. 
Polskie Towarzystwo Handlowe, 
Kraków, Sławkowska 1. 


| OGŁOSZENIA OROGIE | 


Kooperatywom 

` sprzedaje Najtaniej i 
„Spółka Polska“ 

St: Rutkowski 4 (4. Warszawa, Als Jeiozolimskie-67.- 


Kakao, ozeksiadę | cukry 


w podwórzu. Jerozolimska 47. 


mebli, pianin, garderoby, futer. 


bielizny. Ceny wysokie. Mar- 
szałkowska „Ekono 


mja“. Tel. 138-37. 


ir. Kei. lg. Dubrowicz 


odważniki 1 miary stempiowa- 
ne poleca po cenach fabrycz- 


Okrycia damska 


najnowsze modele wiosenne 254 
taniej w pracowni. Marszałkow= 
ska 58, front 2-gie piętro m. 6. 


Posti ę 


PORZE moru 
. rodziców: Pawła I Jó- 


ł Chrzanowskich 

„BRL nych Pracownia Tewa sśtier= „Acc a 

7a i nik* Koszykowa Ne 67, telefon LE siej Baski sna 1 Bia- 

A I Uskutecznia reperacje | joskór, gminy Białoszewo. pocztą 
Dams: - I stempiowanie. Sierpc. Proszę o wiadomość: Mi- . 

pa = chat kraj sasz TEJ e 

Argentina. Ramel A e 

Kupno-Sprzedaż L N. Alem 818. 


i oroby sprzeda 
1 KOWOJO skind krawiecki w 
śródmieściu, 6 ubikacji, telefon, 
gódka. Oferty: _aaministrącją 
„Robotnika” pod „Przemysł”, 


mocz. am. Sie! y 

wrócił. Chor. skóry i wener. ANALIZ na pma l akei sna od z sd 
osmet. atp pp. i do 10 rj od 1—3 pp. kału, piwocin i t. d. ko "EG 

Wspólna 52. Tei. 141-05. cham. bakier. i h f p 1 = kaia eeii 
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paszportów od 60 nk. 
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Nowo-fiicdowa ffa i 
(róg Krak -Przedm ) 
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b asyst. przy szpitalu Virchova. 
Dr. Z. nostkOWSAA 


Choroby skór. wuner, i a- 

nuiszy krwi na syfilis (Wa= 

sserman). Żelazna 84, tel. 
237-21 od 5—7. 


tabito w drukarni „kiobotnika "s Warecka 7, 


wej dolnej powiece biaia plamka, 
Wabić „Lalek“. Za przyprowadze- 
nie nagroda. Za ukrywanie będę 
ścigać sądownie. Spokojna 7 do 
dozorcy: 

portre- 


„za O NĄ 
s doskonał 

286 narei ż fotogracji „Zjedt 
aoe4gni portrecigci* Złota 16. 
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